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TrzęsiendJ ziemi 
w -Krakowie. 
Trwało ono 6 minut. 

Kraków, 16 ultego 
Obsenvatorjum krakowskie- zanoto­

wało wczoraj o godz. 4 m. 47 rano trze 
sienie ziemi w odległości około 400 ki· 
lomefrów. 

lECZOR.NY' lLUStR 
Kołysanie ziemi trwało 6 minut. 
Podobnego trzęsienia ziemi obser­

watorjum w Polsce wogóle nie notowa- ' 
fo 

T r'.„ 
ROK V. l lńD:t. SRODA, 16„go LłJTfOO .l9Z7 R. CENA NUMERU ~O JROSZY. NR. 47 Zapytany w tej sprawie znakomity 

-----..:.---..._----------------...L.-----~...:...._:._:..:_..:_.:..;._:...,_::..:..._.L ___ geolog i dyrektor pai'Jstwowego instytu 

Mężc.zyzna powił syna! 
tu geologicznego prof. J. Morozewicz' 
oświadczył. 

- Uważam. że są refleksy fal. które 
przyszly do nas z południa, z centrów 
hercegowif1skich. Są to tereny wulkani · 
czne, gdzie skorupa ,,. ziemi znajquje się 

NI k ł d k d r • w równowadze niestałej. · . . ezwy Y Wypa e W . ZieJaCh p8łOJogji seksualne~ Fakt, iż trzęsienie ziemi zanotowa~ 
d ł • W " no w Krakowie nie daje powodu do po„ Z Brzy . Się W 8rSZ8Wie. ważn~ejszych obaw. Polsce przy obec· 

~lbrzmie naruszanie wśr6d si er lekarskich i naukowych. !D~~:i~~i~r.~: ~.~~~~~~~ :k~~;; 
_ Tem niemniej musłn'lY bacinie obse1 

f . ' Warsią.wa, 16 l~tego. Udał sie on tedy do lekarzy, którzy podczas której pozostawała pod ścisłą ~ow_ać ruchy skorupy •. gdyż P9klady 
- J • • t r i · kł f b · z1em1 mogą ulegać imianom. Niestety _Natura stwarza mera); fenomeny kt6 zam :reso~a 1 5 ę ll!ezwy ym - enome- 0 se~w.acJą 1:karzy. , . f \Varszawa nie posiada dotychczas wła~ 

re priewyzszają najśmlbe!Iisze nawet two.. nem l wkrotce C1ąza dobiegła konca i oto dr. Endel snej stacji sejsmograficznej i pod tym 
1'Y W'Y<>l>rnt~. . prof. Ortow dokoqęf operacji. prietwa„ man PO dokonaniu operacji t. zw. cesar· względem wyprzedził ją Kraków. -...... 

Ostamkl w Warsza.w:Pe z'dlarzyf się r~c moi:eiymę w normalną kobieto. sldeg? clącła przyjął noworodka plct · 
~a.dek tak zdt.umewa ·ą,c że 16~ O · • d męskiej. T d • k 
I . • . . 1 . y, . mwiscie są stanął przed faktem Dziecko •est "'Upełnie normalne S''"'"Z"' rup ZIBG il ptzewyzsia najbogatszą :umagilnaeJę. · d k . l l l d d • ~ . 'f; · i · • 4""' ,._ • . . 0 onanym mus a przeprawa zić o • sliwa matka Jednak nie ma dostateczne-

W warsz.a~lw za:~tadizlie gijnekol0>- powicdnle formalno~ei prawne w związ gó pokarmu dla swego j.edynaczka. \V klasztorze 
'titCMYtn urodwJo Slię ~!ro- ku z t\ przemianą Ptci. Psychika dawnego meżczyzny jest 
- 1dórea:o matka p~ i9 l~.t bYfa- FUenberg przestał być synem swych obecnie - normalną psychiką kobiety i · . · 
~ . mętc~na. todziców h„ stał sie Ich„. córką. matki, która z miłością przyciska do poszarpany przez psa_ 

"Oto" te d?Jile' 00 0 · „ Rodzice postanowlll wydać „ją," ia- pfersl swego jedynaka. ( Lwó~, t;r lutego •. 
nlieZWYt · J!C g W'Yidalrz.e mąż t wkrótce znaleźli dla niej młodego Niezwykły ten wypaqek wywotat \Vczoraj rano s~ostra .111J1loster~zia Wm 

cma. · ~11 t i s f ł d · • · · i ś · · 1 centa Bruda, zaw1adomkła urzv,d śledczy Przed 32 laty w_ pe. w. n_e.j rodł!)iiniie ctJ,a- męza, w ·en ego ommer elda, m o e- zrozumiaie zamteres?wa~ e w_ w1ec~e że w klasztorze im. św. Kazimierza. młe 
5y~iei ltt'Qctznt-o si~ ~"ieś riit.ezwYkłic go chas.Y:cfa z )Vars~awy. naukowo „ lekarskim. poswieci mu się szczącym się przy ul. Klasztornej 1. 'I 
~<>·" · · · · „ · - Wkrótce po 41uble młodą małton a f nłewątpli~ie wiele miejsca w publika- znajd.u_ je się. trup. małe~o dzii:cka. 

· •• ias~a w ctątq. ciach naul<owycłl. Natychmiast na mie,łsce udał ste kto. 
Ch~'ec czy d'Z1i1e~? Zraiu · rowntk urzędu śledczegn, nadkom. Pary 

trudno było odpowiedzieć na to pytanit:. w MU 
14 

" • lewicz wraz z wywiadowcami. Ta 
:Wkrótce Jeooak ustaJlooo że nowy zamach na 1a1·. tw1·e? stwier~zono, ~e z:vtoki dziec-~?· licz~1 ~- . cego kilka dm. lezały w poblizu budk 

nłemowlę Jest hen,nafrodyt~ . dla psa łańćuchowego. Z wtoki były poka 

' jednakże eliemenity męs'klite prz.ewyiszaJi:\ leczone i poszarpane, a ślady wskazy. 

Tym razem dol<onałi go monarchiści- <lz~~y~:en~ y;~y~~~~!~~~~6~Yr:fic~~~~ · zna.miona 'kobiece. -
. f 8SZyŚCi, ' Nie ulega kwestji, ponlewat nikt nie :Pobowi t'Qdziilce nile 1WedlJl!et~ co u„ 

~yn!ć z sw'(fJm J)(YOOtp~'Clll. wre:rwlie 
oostainow.lij uznać dziecko swe za syna 

; ł wychowd je fak. ~ .rJTZ'YSiailO W p()T 

ma dostępu do ogrodu klasztornego, nie 
!\fÓrzy Upafrzvll _fUŻ SQbfe księcia nfemleckfegO na króla żywe dziecko zostało z .ulicy Przez mur 

przucone do ogrodu. Wówczas pies po-
\Vn.NO, 15.J. - ~ rozesda sit; w su:ieg6łowego p14nu zaJDecbu. Ustala. c~ąt zwłoki ciągnąć PO ogrodzie, okry. 

Wiloi~ pogłoska 0 dokoni!Nliu drugiego no przytem, źe pomoc: snaterfaln• cier· cie posza:pał w kawałki, a następnie 
! 
bói.nei chasydtl\liiej rodlll!tik. 

h t Li wt N -• • li s. '·-·· , __ , kl h • .. pogryzł _c1alo. Vi' siredem din.D po 1rrod~eront dokóna- ZaDlac us anu Da t e. uaue niepo„ pa sp .... ,~wcy z nwAlołec e orgam.zacp Zwłoki dziecka zabez;pl·ecz;orro do 
.fu obrządku ooriez.a!ł1li.a r -Odttąd <lizihvny dolm.a było tych pogłosek sprawdzie. Po- monarchistycmych. . dziś. gdyż na mi·ejscu zbierze się komi-
cMop:!.ec wychowywaif slię ja:k mężczyz- dolmo d.o$zło do przewrotu monarchisty· Według tego planu, Głowaczkłs miał sja sądowa, poczem będą odstawi:Onc 
11a. Ubrany po męsku cl10d~1t do chederu ~ • fapyłtowakiego1 popieranego i in„ się steć dyktatorem by odda.e potem do zakładu medycyny sądowej. Śledz+ 
!larówni z innymi cht'j;icami. j·edr;a~ze splc-ow1M1~0 przez n.i~eclde Ol''uii.· wladię w ręce krót.; na którego był upa- two w tej sprawie iest w dalszym ciągu. 

J his tr łed '--= . t -•--• kl h 1m.>wa:dzone. nd!ezwyt~ objawy iz.j'(lll10gilcme zalkłó- c e 11101u,.re . tycine. zony ett z oaaą.zą Di1euuec c • 

cały jego spoikój. ,. " \> Wsdomem jest jedynie, że w miesfę- Naleiy pokreślić, że osoby spiskow- Podro" z· n1·k Dss~n-. 
Oto 00 pew.;.en CZ<i.'S • ~ cu ubiegłym rzeczywiście wykryto spł• ców, . jakoteż Ich wódz, są bardzo nie- ii 

1dawniaJa się natura kobieca młÓdzieńt'a sek monarchistyczny, ua czele którego rozważne i przewrót dokonany przez dowsk1· P"ZBd 
stał pUtk. rezerwy Gńg.Iun.as Głqw•cz.- nich, gdyby się udał, rzuciłby Litwę w _ Il 

· występowa,fy ia:skrawe ob-jawy jego ko... kis, tea Mnl, który był wodzem ducho- zupebią otchła6 a11archJL 
ibiecości. . wyPl piuwsiego przewrotu. W sprawie przewrotu na Litwłe in„ sadem 
'NY tych wanmkach młne•to Zl lat I W czasie rewizji, dokonanej u spt„ formowano się wczoraj w n.oc;y w Dyna- • 'ł , 

'. młod.zien.iec staQął do p<>boru..... ~kowc6w dowódcy szaulisów Kilmajtisa burgu i Rydze, lecz nie dowiedziano się i Warszawa, 16 lutegu 
, . . . · 1 m~fo.ra Tomkuaa, z.nalędono bardzo I n.ie konkretnego. , · W tutejszych sferach towarzyskich 

. OczywDśc:e k~mlSJa lekarska uz;n.ała kom.proni1tuf4cy UUJ.tetlał w postaci • " ... pewną sensację wywołała sprawa zna„ 
Jego calkow·tą me zdolność do słu~by . n ego pisarza - podróżnika prof. F erdy-
Wl>jskoweJ i mfody f 'enbent, bo tak wra nanda Ossendowskiego, zawezwanego 
śnie zwał się 6w młodzian ooiostat w przed sąd przez byłą jego małżonkę, AJ 
rodzinpym Makowie. C A SI N Q 1 nę Bogolubską, o i;>łacenie alimentów. 

J · :; • w-. .• _r~ ... ·""" Jeszcze w rna3u 1923 r. konsystor2 
Życie jego było coraz bardz~cJ tt!c· prawosławny udzielił małżonkom 

Miośne, nie czut się zgoła meictY.ZOi\. ussendo~kim rozwodu, a to na pod. 
. stawie skargi wniesionej przez żonę, ~hfawy kobiece występ<>!Vafy coraz Ja„ Dziś po raz ostatni która wystąpiła przeciwko mężowi z ai 

atu•iel. rzutem złamania wiary małżeńskiej. 

CnDTLIWI\ Zuzl\nnl\ Umówiono się wtedy, że prof. Ossen-w 25 toku ty_cia Filenbetgowi zaczęty · · ctowski będzie płacił swej byłej żonie a· 
rosnąć piersi. Iimenty w kwocie 350 zł. miesięcznie . 
.!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!'.!!!!!!!!M!!!łn!! Obecnie Jednak rozwiedziona pan 

Orkiestfa p c, d dyrek.::ją L KA N I ORA wraz z chó·~m: Ossendowska wystąpiła do sądu z po-. . 
Kurs dolara .. 

W dnt.u ditsiejstym przed połudnI~m 
ta rynku walutowym w Ło<lzi w obro ... 
ta.eh pyrwatnych kurs dolara wyn'.>sił ,..., 

. 

płaceniu 8.IJ. 4 w zaof!arowanilU 8.9ą. 1\.•i1

1 dencja nieco mocniejsza. Matcrjału ma-
ńk QLSll\_.x>J~ }a..„dola~y D~~ur-

~-.. _.,. ~~ 
""' ·~ ( , 

u GA wództwem o podwyzszenie jej ałime1t1 Z I EL O N A PA P tów do wysokości 600 ztotycb miesieci 
i!łb 'MP n!e, przyczem powo!vwała się na wy. 

- stawny tryb życia małżonka, urządzai 
wykona arje z popularnej operetki .CNOfLIWA ZUZAN 'JA". ne przez niego kosztowne polowania if] 

Początek w dni powszednia o g. 4.3, . 
Sprawa znalazła się na wokandzil 

sądowej, jednakże pełnomocnicy ob( 
stron przed rozstrzygnięciem jej zawal 

1 
li dobrowolną ugodę, na podstawie kM 

l
. rej p. Ossendowska otrzymywać będz~ 
odtąd SO dolarów . miesięcznie tj\łll.f 

v ·,, · • i. ·"" ~ ' "" ....,.. l( rt'_ ~- . .,., ~ „ __ ,.,.r „ alimentów„ · ' ,, ' 
- ·r - I „. 1 , " .i - -- s !i! . ~- , ( -- '-- -~~--v- '~ .· · '· . ._,' 

• • ~ ' '-- - • -~<!.- ...... • „ ~ ... \ i"'ł.„ ~ „ .... " „ 
' ' 



Str. 2. 

Lenin w Monachju w r. ·1901. Ekstrawagwncie 
. -królów dolara. łłł11nan1 szczegóły z życia zmarl'~go woliza rewclucU bo:szrnvp ckiBi. 

Posiedzenie redakcyine zako·nsplrowan~go pisma tł ,·skra'' Loża w teatrze za 200,noo 
dolarów. - Sześć mil ionow 
za gmach oarlamentu. -
Samolot jako sala kor,cer-

YJJ. - 'lllapoml!ieniach" wdowy Monachjum, w yszuklwał ma.to ll'3' '"· z·- 1 . 'ć „ i..„-•. ;>o..:Oi Nadidódy Krup- - „ co z1ennie przyrios1 _ ko:e~p.i.1dL•rH.:ję z 
&tai, -t<tnfemy ciekawy epizod z czane drogi i tam ro·zwijaf przed zcvn ą Rosji. Ale po kilktl dni'ł ::h Martow zno­
~ ~a.a w Monachium. swe idee. oP powrocie do domu zapisy- wu przyszedł do µas 1 wszystko pozosta 

Wl.-,.ł'-'..ftnh~n Lenin. mieszkał w roku wal swoje .rozważania. ło po staretrJu. 
. QO• • ,Mona.chjurn pod przybranem na- „Nasze mieszkanie znajdowalo s:ę bl' Gdy się ok-azali:>: że ,;"-;kra" nie mo-
nvts_,em.. Nie obracał się w kotach ro~ sko koszar, ale myśmy slę w niem do- że być druko~ana. w l\'lJnachjum, pmlle Spadl1cobirercy Vanderbiffta sprz,ę•dalt za! 

towa . 

.)1rlde1 colonJ ~rowadz.i,t zupełnie za- brze„ czuli'' - pisze \Vdowa po Lenin:e ;vat wbścicie!. druk.un1 z. którvm m.y- 20?.0.0? dolaró"'.' p:zei;i.ysfowcowi M..ain) 
akmete tycie. W domu u niego bywali - „ponieważ byliśmy tu zupełr!I~ sami smy prow~dz1h p~rtrnkta..:Je. nie chciał ~1ł1e !edną z p~ięo1u !oz w. :eatrze ~e] 
ytm cvółl>nn•wmcy hiskry". z Mo- Okofo picnvszej, po obiedzie, s.~l:odz;J; ryzykowac. zostal ; ~n1v zmuszeni opu- troP'oMan, naiezących ong1.s cLo ro~mv 

nach)11m ~muglowano rosy.iską rewolu się do nas spólprncownicy „lskn" i ścić MoMnachjum. Wyb:cral':~my aługo Vanderbmtów. 
cyjną łi>teraturę do carskiej r~osji. Lenin I wtedy rozpoczymJy s ię tak z\v,111e po- między Szwajcarją 1 Londynem. wresz- Każda loża prz;edst9-wi:a_ ~eść 35-ci~ 
mieszkał w Monachjlłm u właściciela ma siedzenia redakc.yfne. Marhw mówil cie zdecydowaliśmy s:ę 11a stolicę An- procentowego udviailu M~trovoIHanu, kh\ 
lego szynhu, niejal~iego Ritmeyera. w po bezUS''. anku, v:z~skak ; w:ll z j;:! ·'.1L:.g-o te- g;lji". re.g? \~artość os,zaicgwan~ ~a ki~kan;a&~'..e] 
l'.oji. ni·e b~t zaemldowany, ponieważ nie n:a'.u na d'.ug1; Jeg? mowy męczyły Le ~obyt w 1\~onaehjum byt dla L~nina naj ~ihonow ~Oli;!;roW. Rodzii~:·e __ V~dc·r~t~-J 
posiadał zadnego paszportu. Ten Ritt- nma, czyrnly go niezdolnym do pracy. m Iszym epizodem na wyg::ia•im. tow pozostały. na wl.a:snosc W tea:t·rze Joel 
meyer byt socjąJ-demokratą i przyjąl ! Pewnego razu Lenin . poprnsit mr:ie. Pómi11110 biedy. która p:ino\.\'afa wl siicz.e t:zy foze. . . _ 
.Le~ina ?o siebi1e, jako spółwyznawcę , bym poszla do M:J rt~w1 i. rinro!'ita go, I domu, czuł się tam Śzczę§!i\.v,· : dlate?;O 1 .~rąza P?g:?osln, .ze w nowym Mę:ro. 
idet. Lemn miał skromny, źle umeblowa I by przestaf nas odw1cdz2.c. Pos/bm d0 j z clężl~ie.m_ sercem opustcL:at .wesołe n1ia pofatan, maJącym. meba~em. P?Ws~ac . 
ily pokój i prowad2'il kawalerski tryb 1 niego i umów:tam się z n:m. że l:ędc: mu sto nad Izarą. . . Nof\vym 

1~Ir:1· _m: .b~d'z1,e iuz prywa·t 
~ · · Ch ·-•• d . · ~ . · nych własorc.iel.1 1'oz )ak to bvw':'to di 
zyc1a. Cl• wy ać w MonachJum pro 

1 
~~~-~~"'~!t"~~~:!""'~Ji..<:ff.'9.'!:F'" '- ~'"""»'?\fliM!'l~**•./f\!d\i(P<AJWm;; t ~i .j. ,'- b d .',,. · . · t . 

paga.ndystyczne p!smo „Iskra", ale Ak-' . . Y~ iczas, oze .ę z1'"'. mozna .tvri{~ wy, 
seJrod i Pltchanow nie godz.Hi się na wy I na3ąć bez ogra!lllcze:·1a trwai111ia .nąft1'1~'. 
bór Monachium i żądal'.i, żeby pismo pod I ** - ' 
ich kierowni~twem w,ychodzi'fo w Szwaj 6 i~ pót mi1l}on·ów dolarów, t. i. 58 mi~-' 
carji. Ody do Monachjum przybyła żona .iOJ1·ÓW z.tg.t:yc,h kosz.tować bedzi·e ncw~j 
Lenina, Nadz;ieżda Krupska, Lenin zdo- gm.:;i1c.h .i•zb~ ' pr~eds.taw:_ic:1e·Di., lk'l·rndu. BĘj 
był sobie paszport, który kupit u jakie- dą t..a:m _ la:z:ie·tltln tureck:oe, „basen do "pl)' . 

goś bułgarskiego doktora Jordanowa i warni'a, sal•e do gfor. sale i:1trina:styćiv~ 
wpisal do paszportu swoją żonę pod i- i , t., d„ k.tóre u~ozliwl.~ pos.fom wrrf1{ 1 
mieniem Maritza. Następnfo podał do ga n:ac na zyczern~ powazne . deba·!Y, p-0~;'. ·l 
zet ogłoszenie, że poszukuje umeblowa tyczne na upr,zeJme zapasy boKs·e-r~ilcCf 
nego mie$zkanfa i znalazł je w robot.ni- lub pa,rtję pokera. Jedno · tylko skrzy&f~ 
czej 'dzielnicy miasta. pafa.cu, prz.ezna·czonego· d:Ia sportu„ ko~·j 

~er;~.~C::'~,~~~.:cz~.P<~:~: tować bedz;e ~ ~;.::r tv.~.h . .{ ,· j 
Odpówf.edzi pisemne z Rosji nie przy- . •, ~I·ekawego ekSPCfYtt)entu . ilpkonain<j 
Chodziły odrazu do Leni111a, lecz b:>rły ad I drnla 5 Hu.ego w NowYin joikri-: ni:.ez.].1-
resowane do jego niemLeckich przyja- czone' tlumy, zgromadzone \v ·co1it'.1mbv'S 
dól mieszkających w różnych miastach c:1rde. miały sposobn:Ość us'lvsz:c af-
N!erniec, .koledzy . przesyłali następnie li . śp:;ewaną przez baryto;a Jćifin Tho~naŚ'a 
sty do doktora Lehmana w Monachjum, 

1 
• p'.1eśń na aeropil.a:qi•e, znajdtiją'cvm si,ę 'ha 

który całą korespondencję oddawał Le wysolw$oi conaJmni•ej 1500 ·m. nad z;ir 1 

ni.nowi. mlą. · · 
Do MonacMum przyjeżdżało bardzo Ofos' śp:1cwaka stys:zclino .Jak n:aj'd('.~ 

wLelu rosyjskich przyw6dców robotni- kla-dni·ej' i' najwyrafo:1ej· dz.hęki nowenb 
czych. W skromnem mieszkaniu Lenina aparatowi. który umożl1i·wia przesłan ~ 
odbywały się pierwsze konferencje, lctó · dź:""i-ęku pomiędzy samOll~tem w . pełnyi,!i 
~ później, po wielu, wielu latach do- 1 10~11e a Ją.dem. SHn~ wiiatr. oraz olb1:z;-, 
prby,radzily . Rosję do przewrotu bolsze- · . m1 ruch 1 l~atas uLcz;ny, 111i.e bvt iadrl 
Wickiego. · 

1 przeszkodą dla uslyszeruia melodj:i. Pu1<u 

W tym czasie zaczął się rozdźwięk { czność miała -następnf.e jeszcze spos·oł ,; 
m1ęazy Pe-ter Struwe i' Leninem. Strilł ność posłyszenia okoi'iicznosci:owicj tn(0 

we wystąpił z socjal-demokratyczneg"1 
1 
wy,, v.rvgf:oszonej z samolotu.. , - '. I 

óbf>zu ii przystąpił do partji liberalnej. I Przy doświ1adczeni1ach bvli. ob.ec1·1,i 
Pci~czas ostatniego spotkania Lenina ze n~jikompetentnirej~i z.na\!'CY. te,chn~nd J.c f 
Sthiwe doszło do ostrej sprzeczki. Lenin mctwa .. W plame ,Jest ~ sv~~ematyczJ't 
nawal Struwe renegatem ł nie chciał przeslame pro~ramow muzycz.nvch, \lx~ 
o rum nic więcej słyszeć. Rozeszli się, k<Jtnanych między zi1emią .i m~bem. 
jak wrogowie. · · 

· „Konkurs st~~s.zej 
s.ąstry"> · 

Jak już wyżej hyot powi·edziane. Le­
t1ltt mteszkal w Monachjum u robotni­
t>zej rod~iny, składającej się z sześciu o-
5ób. Vvszyscy członkowie tej rodziny 

: mieszkali w kuchni 1 małym pokoiku, ale 
. mimo to wm ieszkaniu · było niezwykle 
czysto i nawet dz:ieci. byty ładnie ubra 

t. j. tei,. któ.ra 'po . śini.erc\ 
rodzicÓ'\Y rezvgnule. z-wta· 

snego szczęśti·a. ·:. , 
· ne. 

Pani Krupska nie lubiła Jedzenia re- Podczas """v. ł.ńdź ni~ :-'l~że ·sobie dać r:ady ~e swa matą mk~jską kanat;za~fl1, · V1ie Fra:1cji, jak ~iadomo· szaleJe. m~ 
: staurncyjnego i postanowiła wynająć w-: Wł,~ - _,;,1 vrnwa:.z1 się prace kanal~zacy:;ne odrazu w całej prowincii PuJ.ii- n~a _kolll~u~~ów. Wśró?. pt}\yodzi konlrni; 
mieszkanie, by samej móc prowadzić go sk1ej. Roboty pnstawione są na najwyższym szczeblu techni'cznym. sow, po~w econych p1ękne1 twarzy m'J 

WWW:rnG9&#ib!t.\i!fiM* ez !iifli)llMWl.Q Z ggg ;; , l~j · n_ ,M,_· "...;c'._ ei~ktowne-j too.leaiie- i t. p . .' OJ!'ł~ 
spodarstv.:o. ·po długich poszukiwaniach S"ł . obe<. me J~den z p-r9fe~orów unitWeTi 

znaleziono mieszkanie. Sprzedali całe MUZYKA GWIAZD ~ytetu w Bor.cLe~u · kanikurs, p-rzewyżr.~ 
.swoje urządzenie za dwanaście marek i Jący ~szystk11e Jill!ne, wysoce szla:chetm 

. przeprowadzili slę do ·swego mieszl):a- · . . · • i .hufiiaini:t~ny: jest to „konlmrs star.si~ 
S 

· d · • · s1ootry"; tej, która po śrriveireii róci'z:ioó\\i 
nia. enSaCy)ne 0 krycie gra)ąCej tajemnicy atmosfery.. p<>święca• swoje żydę osohiiSlte.:· rezyg~ 

Tutaj napisał Lenin swą słynną oro- Je z wła:sinego szczęśc:ia, z .wtasneri:ro C·""~ 
szurę ,,Co czynić?" Lenin. miał osobliwy Opowiada s.t.arodawna le~einid'a ws:cho l1'i1ej·sze. i .wyraźnIT!ejsz.e, tern Jepi1ej dawa- ska dioniowego, oddając · się ni1e~Ćl'tt~ ! 

Ób 
dniia, ·iż g-wfa.zdy grają, a muzvka kos- ly się słyszeć szmery i. łoskoty '\V kos- rnPe wychowairni1u młlods~go ·tod1ze6s.t · 

, ""'" .111cznyc przęs worzac 1. · t·ej pory także ,;st'a.1'sze si1os·tn-' 1 spos pisania: s,iadat przy biurku, na- m:1c·z,11yc·!1 prz·estr·ze•111· J·es·.t tak C"'" 'r'uJ·ą·ca, n1· h t J Od 
pisał kilka stów, nagle zrywał się, zaczy i1ż n.i1ema nad ru ą Ji·ęlm:,c1j•sz.e.i. Muz~rki „z.orzy palarnej" rui1e moZ:rta francuski•e, uiiezamęż.ne, o Thiieniag.amr·· 
nał' chodzić od ściari,y do ściany, głośno Tw'ic:rcl'zeinie t.ej baśl1'i rozwi1ewają ba jedon11k naz.wać czarującą. prowaidiend.u, będą mogły ·stawać co · r 

r·ozpowi'adał S'"e mys'l1· zno\'"'' ·\''r::i .. ~ ,,1~ dani'1a f;:zyka no.rwes'k'.·eg-o Jelstrupa. D h I d ku· dlQ +eg· o kon·k p ~ , . . -"' .v... ' .. ~ 1 o uc a u ·z:Jd1ego dochod!zą tyl~o ~· • · ursu. opa.1 ~e zasw1~ " 
.i L· k . „ _ t ct' . .- Skamdynawski ucz.o-ny pośw~·ęc:11 wie t , . ty ~ czenJi·em mera "'r""b -r~ +...- · 
Je_ 01.ur a 1 .zap3S} wa op1ero co wyg1,J Ie lat na bad.a:ll';·areh zorzy ooila-rii.eJ· 

1
. do- zgrzy y, swis · i 1omoty. ' · 

1 
• „ " o-s .......... a, pas·""'~a c·· 

1' • 1 śl 'l 'rnbti1na, będą otrzymy\vały'. lll(ł~,rodę r 

szo ie my 1. . sze<ll d·o w11J:,osku, że zjawisko to wywo JCistrQip dmv:oid>zi, iż wi:efo G1.źw1ęków 100-2.000 franków. za poświ'ecen'ie ii'. 
Z biegiem czasu pani Krupska przy-. fujie w pirzcs:trwrH dźwięki. które wpradają w rad.joap1arat:Y pochodzi lego żyaiia, choćby nawet . 2.000 .f.r. t 

z:Wy~zaita się do togo r-Odzaiu pra;::v Prof. Jds;trup ustald nawet przy P·O- ze sfer ko·smicznych. !i1stotl1'he n.i1e duro! Pe.Wl}e jedtniaik uzria 
swego męża. Często Lenin spacerow~'t mocy_ rndjoaiparaitu napięc!i:a fail•l dźwię- Ni·~ z:daje~y soblie z !e~o spr·~w-y i niie i sa1tY'Sfakcja mora'1na talJcże coś z 
ze swaia. żon.a. nu D.i.ekrul.ch. okclicach ko':I!'.:.~. z.a.rZ&. nnl:::·mai t~ut-n ,.,:„,,_ przypiiSUJemy Joe zabu:rzemom w atmosfe czą. nawet w d'Zliis:Leis~~h ~~ert · ~ 

- _____ -U...X. ·"-~ r.z..e..._ ' „ i I •. I • 'V • • • 1 ... -. '• ~ ' ł j .kmYaC.~ ... ~ ,-., ,... •"t r..- ' „ ... •, •) 
< '-',.. ~ • 
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f ~To Jest z pewnoś-oi1ą maź EJW'iiry" 
- Po cz.em pomajesz. skoro nosi maskę. 

DiciEC \:JYdał polic.ji SYDilt , 
który koloortował fałszvwe pieniądze . 

Fatalne skutki orygłnałnBi „tranzakcii" • 
Lódź, 16 lutego f :-- Poniewa~ ja ~adtem ~ oświa~-

Józef Szczęsny, zamożny gospodarz I cz.}· ł· ~aro?Irnw1 -;- .1, dałem się nabr~ci 
z pod Łęczycy, nie byt zadowolony z Wlt,,~ m:is1111y po1;1es~ straty do poł?\' Y. 
piacy swego parobka, Jana Kubiaka, 1\U?1ak zgodził się na propozycJc; ~o 
wohec czego wymówił mu posadę i za- spo~ai za. . , . 
płacił należne SO złotych. ~ fałszowane dwadz1esc1a złotych za 

Po tygodniu Kubiak zgłosił się do brał z sobą. . . . 
swego byłego chlebodawcy i oświad- -:- Schowam sobie te p1cmądze na 
czył mu, iż z otrzymanych 80 złotych pami:\tkę - rzekł do swego byłego chle 
czterdzieści Jest podrobionych. bodawcy„ . . 

Szczęsny. obejrzawszy dokładnie U7zymł Jedn~k i~aczeJ. • . 
banknoty przyszedł do wniosku, iż pa- Nte mogąc, mgdz1e :WY~ac podrob!o· 
robl!k miał rację. nych banknotow, dat. Je o~cu na p~k1 y.-

Mimo to jednak nie chciał mu zamie cte dł_ugu. Stary Kubiak me znał ~1ę na 
nić wszystkich podrobionych bankno- f~lsyfikata~h, wobec czego dal się łat· 
tów, iecz jedynie dał mu inne dwadzie- \\o nab~ac. . . . _ 
ścia złotych. Dow1e~z1<_t~vszy się Jednak P? pew-

nym czasie, 1z. syn go oszukał. mezwło­
łl!!!!S!:J:==::,a::!e!::::=::!4*!::!'!'!!*:=*!w~s:!*~;!!«~i%~E!4'!!M!:!!!!!*!!:A!1;:=:!1!!!!!.!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! cznie powiadomił o powyższem policję. 
r Jana Kubiaka pociągnięto - do odpo-

- Ma since na czole R podbródlku. 

·- Ras.p. u11·.n wc1· el on" y we f ryz1· erczy11a, :zi;~~i~~i~in~~i~~szczanie w o~ieg fał Il W dniu wczorajszym znalazł ' się na 
ławie oskarżonych sądu okręgowerro, 

. ' stępowania uproszczonego pod -prze\ o-, 
"'; \ 

. c· ·z-y" . 11· masowa produkcJ· a pan' . który sprawę tę rozważał w trybie po-

dnictwem sędziego Zaborowskiego. S1.1d 

lfaremowy. temperament pana Izaka, którego nie może skaza! go na :esi:..~=u·. FM49M 

· utemperować Jego małżonka N2 1. 
lódi, 16 lutego. wiedziała się. iż jej małżonek bll'N~ w 

; Zatste ·nieprzecłetnte przedstawialą Piotrkowie, gdzie 
tlę dzieje .28-letniego fryzjera Izaka R., ożentł się 
ldóry pned ośmiu laty powrócił z Ro- z niejaką Rywką Rozencwaig. 
s.il do rodzinnego grodu. Niemal przed R .. otrzymal od nowych teściów 
hmym jego odjazdem umarta mu żona znaczny posag i w krótkim czasie po 
o; którą pobrał ste w Rosji. 

1 
ślubie 

Znalazłszy się na bruku łódzkim R. porzucił również swą dru~~ żonę. 
p.• szybkim czasie wyszukał sobie nową I tym ·razem zbiegł, i nikt 1:ie wie-

przez ten czas z niejaką Rywką Lewiń­
ską zamieszkałą przy .ul~.::v Zaw:szy. 

1 tym razem otrzymał nie.::o got6"wki. 
Nie liczył się zupełnie r- konsekwe!l-

Policjant 
pod koniem. 

cj:u~i swych czynów. . Lódt. 16·1utego. 
Przed kilku tygodniam:•, gdy pierw-

1 
Ub'.egfej nocy na szos.1e Konstamy-

sza prawowita iona p. Gotda próbo- n1~wskjej. pod mostem kpfoj~wym. ~legt 
wala go nakłonić, by do n:ci powrćc'.~, n1icszczęshw~mu wypadkowr . pol'.ic,Ja:n , 

- Konstanty P,otrowsk1, odlbywa'.lą.cy \\..i1·-

·. aowarzyszkę życia. ·„ dział, dokąd wyjechał z"Pi"~trkowa. 
' , Była ni~ niejaka Gołda B. 1 Okazało się, iż powrócił db Łodzi~ 

wyrzucił Ją z miegzkanła. tę. - Przechodząc się pod mostem, ·i; it! 

N . t d · b' d k b' t usłyszał turkotu kół, zbL:•żającego &c 

· Młodzi po ślubie zamieszkaU przy ul. Pewnego dnia zjawił sic w m:cszb-
Mtynarskiej w skromnem mieszkanku. nlu swej 
R dostał posadę w zakładzie fryzJcr- „łódzkiej żony". 

sklm, pracował gorliwie i wolny czas P. Gołda wiedziała wprawdzlc c jego 
spę<lzat w . towarzystwie małżonki. 1 · Pożycie tej pary przez dłuższy czas piotrkowskiej awanturze 
~yło poporostu id~alne ... Nie byto wy- jednakie nie m!.:-.h serca wyrzucić uko­
jPadku, by ia.kaś sprzeczka zaktóc!ta spo chanego m ę ż cz Y z n ę. R. był bez 
kój panują_cy w- skromnem mieszka:ikn. grosza i zwróc!ł się da żo!1y z prośbą 

Szczęście nle trwa jednak wieczn:e. o poiyczeni1e mu pienięJ.,,y. 

t.
-Po pięciu latach pożycia mafżeiisk:c - N!e mam odpowiedn'e~o ubrania 
o p. Golda pewnego dnia skonstatowa- do pracy - żalił się - a wta~ni~ otrzy 
a, iż . · . _ . matem posadę. Zlituj się nad•.!mllą, już 

:mąż knu)e coś w tajemnicy przed nhy. nigdy cię nie porzucę. \ 
' Przestał bowiem · pracow<:.ć wlóczyl P. Golda uwierzyła rru. 

1 

1 

f.
ię po ulicach z jakimiś nieznanymi męż Ni~długo jednak mieszkai1 WSF6l11ie I 

· zyznamj i odbywat z nimi dtu.lsze kon a'rowiem R. w dalszym ciągu uprawiał J 

, erencje. · · . rozma1:te 
I nagle stafo się. . „tranzakcie małżeńskie"'. 
R. uciekl od swej polowky, :•re \\·yja Pani Gołda dowiedział,'!. się, ;ż mąż 

~iaj~c nawet povv.~o.dó.w, kt~r~ ~o ~skJo-1 je; zaręczył ~i7 z ni~j~ką Blumą J~. i o-
nity do tego ~~}'._Iłu~: ·. _ tr~ymat od 1e.t rodz1cow pewną sumkę I 

P. Golda próbówata wszelkich spo. . a conto posagu. 

sobów, by. do;y~rdzie~ .się, g~ib_ prze.by. I Nie zwlekając ani chw'h udaia sfę na 
wa, lecz nikt JeJ w teJ sprawi~ n-e mogt ulicę Młynarską. 
udzielić żadnych informacii. Izaak R. nic przejął się jej krzykami 

Porzucona _ żona, nie mając hii1ych ; oświadczył: . 
środków· utrzymania, przeniosła s'.ę do - Blumę Już porzuciłem a do cienie I 
. swej matki. fs,tóra się ' nią zaopiekowała. pl'awdopodobnle nie powMc~. I 

Minęły µ~a 1ąta •. ai przyp1dh·wo do -Okazało się, ii zdąż~ł zaręczyć s!-; , 
N •sam z i14&Qh&ih§HI .&• EW 

.. . 

Areszłłlwanie · na Sili sądowej 
· -'.złodzieja, który fałszywie przysięgał. 

. · ~ . · · -- - . łJódź. 16 lutego. J nia uproszczonego riod przewodn:c:wem 
\V, rąteszka-ą~u Woj; echct Szku<llarka sędzi ego 2d.boro\\ skiego. 

frtipt !:iiono kradzież„ Łu J~rr. zlocie ei pa I W charakterze świadka zeznawał 
dfa ~orderoba ~.a~toś~ł.k1lk~~et.~łotych. Broczek, którv niedawno znala.:ł st: 11a I 
śI7dztw<> P9liey1n7 . u1~w~1.1 ło. ;z .~pr;~\~ · wolności po odbyciu kary za 1:rad.dci 1 

cami włamania ·byh . An~qn, Kudl:nsk• 1 u Szkudlarka 
:?Y~munt Broczek, dwaj .serdeczni .Przy Chcąc rat.ować p · · I J t • 
JaC1e!e. ~ " , · - . , . . .. rzY.]acie a, < ory 

Broczka pochwycono w kilka dni z!1alazt„s1ę w .~Pr~SJI •. zeznał pod. przv­
po wyprawie, a sąd sk;;i_zał go .r;a kilka sięg~. iz. Kudl111~~-1- 1!1~ brał udz1alu w 
miesięcy więzienia. wyprawie z.ołodzI(J~k1e1. 

Jego przyjaciel. Antoni Kudbński u- . Przewód. sądowy udowodnił jed111k 

as ępnego rna 1e ra o 1e a pa- wozu. · 
ta ofiarą napadu kilku OS')btd.ów, jak W chwi!lt gdy ujrzał tui ·prz·ed. S!Q'b'.l 

c;ie 01rnzało, znajomych i~l 111~ża, któ- P.ędzący _szybko wó~, n:i~ zdążyJ i-ttf. .„/"" 
r r•: dCJtkliwie ją pobili. · Się cof11ą? i dost~l Siię pod kola.. . 

-„ , . . ni • !l • Wozmca, ktory wskutek c:1emnv' ·1 

,\ ten sposób lzactk R. ".teid zmusić równ:•eż n:.e spostrzeg-l postcmnkow~. 
swa połowicę do mil;:i.:nia, ale ona zwró wstrzymał natychm:·ast koni·e d wy<lo' . 
.:ita sit: do rabinatu, gJlit: ;)powie:iz:ała z pod wozu ofiarę wypadku. 
0 r.iezwyktych dzicjacl1 swe"•> małźon· . Zawcz~~ll.Y Iekarz po~otQ.\\r.[la ~t\': · r 

• . . . dz1 ł powaznoeJsze obrazen:ia c1el·es 11.1e _ r ' 
ka, ktory w ot:>~cneJ chwil udZJ~:'letl°u pamocy przew:ózt P:101trc 
rosiada dwie żony 1 dwie narzeczone. sk~ego do mieszkanl1a przy ul. Szarej U. 

nadzwyczajny telegram ... 
W dniu dzisiejszym padła 

w .naszej kolekturze: . 
::;;::ą 200,0.00·. zlotYch 

n~ Nr. 57918 
• 
I 

Wi\RSZl\UJI\, 141\RSZf\llKDWSKA 146 . 
BIELftłłSKI\ 3 . 

" 
KRAK. -PRZEDIWI. 37 
KR6bEWSKft 43 
nBbEWKI 4Z 

Oddział w Lodzi. 
Piotrkowska -72· 

w gmachu uGrand Hotel" • . 

Uwaga. Losy do I Kl. 15 Loterji są już do nabyciaf 

Osó~na suma wygranych 16.000 ooo· zł. 

es ja Po • "krywał się przez dłuższy czas przed :-io wi~ę oskarzonego, wobec cz~g<? ra 
ficją, lecz przed trzema .mi~siącami zo- wniosek prokuratoi 1 Kawc_zaka swiadck Jak się dowiadujemy ze sfer zbliżo­
~tflł równit:ż schwytany. 8~_,0.-:u~k za kr.zyw J_Przys:ęst~vo został nych do panuw z ul. Andrzeja nr. l, o-

W dniu wczora~S?:YTn T(udl:1iski sta- aresztowany na r.ali sądowe1. jg-łoszoua została ami::stja podatl~owa 

m. dla osób znajdujących się w .sali Fil­
I·armonji na oryginalnej masl a.radzie 
TOZ'u. Żadne podatki pal!~;.vowe i ko­
munalne nie będą wówczas pobierane. 11ąt przed s'°'derrt okręgowym, ktć1ry spi::a Kudlińskiego ~ąd skazał na rok i 3 na okres od godz. 11 ej wiecz. w sobotę 

we je~o rozważał w trybi~ post~.t>owa.- miesiące. więzieniJ.. dn. 19 b. m. do gouz. 7 rano dnia 20 b. ' 



Str. ta. 

Pan jest ostatnio niemożliwy._ 
Pan nic nie practdc. próżnuje, jakby pan 
hyt prz;ynajmniej ministrem ... 

Tajemniczy hrabia o zielonych oczach 
ogrywa bogatego obywatela wileńskie~o 

i znika z jego córką. 
----:o:--

Sensacyjny skandal w "śmietance" towarzyskiej \Vilna. 
Wilno. 16 l..ttego. pięknej pannie K., która marzy o pozna Nagle - po godzinie gry - jak z<J 

Wilno stało się w tych dn '.ach "';dow niu cię. Możesz przytem z-a.grać w bac- dotknięciem różdżki czarodziejskiej -
nią iście kinowej sensacji, kt'>ra poru- cara t'a z jęj starym ojcem, który w grze los się zmienił. K. jął przegrywać. Staw 
szyta do żywego sfery tc.;warzrskic pozbywa się tatwo swych gór złota. k~ rosły. 

miasta. lir. Łopatowski uśmiechnął się pogard Łopatowski z angiel'Ską flegmą -:'"' 
Pr„ed nieiakim czasem prn_· iecłial Jiwie: ,.. • • tak jak przegrywał nieustannie dotąd-

do \Vilna taiemniiczy, wytworny ~en tle- - - Mój drogi, widzę, że kiepsko mnie ja! teraz wygrywać. w ciągu pót godzi 
••••••••••••••• man i zamieszkał w hotelu Geor~c·a, zliasz jeszcze. Więc niby ja będę poma- ny pan K. przegrał dwieście tysięcy ilo 

gdzie zameldował sie jako hrabia to- gać panu K. w pozbyciu się owych zto- tych. 
f'I:L.l F,TON. łl •. pat(>'\VSki. P~ez; Pierwsze dni \Vtdywa· tych - na m::>ją korzyść? Dziękuję unI-

no go w najelegantszych lokalach, za. żcnic. Łopa'fowski złożył czek na sto dzie-: 
PrZBPOWIBdOłil. wsre samego. Twarz o regula. nych ry- Mimo pewnego oporu zgodził się jed wiećdztesiąt tysięcy i z bankotami sch0;-

-:~ sach, postać pef•na godności i wielkoświa nak wytworny gentleman na odwiedze- wal do pugilaresu, a w przeciągu dwóch 
d h dni podjął w banku wygraną sumę. W 

Do pewnego J·asnowidza przybyła towe maniery przybysza, intrygowa!y de resursy obY\va'tclskiej, o której r. 
· T hod ciąg.u tych dwuch dni ·wfdYWano go r1„.ad 

:aka:5 niewiasta, rirosząc o posluchanie wszystkich. Szczególny wpływ wywie- . zav:i·ózl go swym samoc em ! wpro 
I k d ko. Później dowiedziano się, że asysto-

;clem zasia.gnięcia porady w ważnej raty zfolone oczy hr. Ł. Promie11iowal wadzi1 do zacisznego sa oni ·u, g zie w 
od wał nieustannie pannie K. Wczoraj 

·odzinncj sprawie. Przyjął ją sekretar~. r nich pfzeddwny prąd magnetyczn~'· otoczen1u ml zfeiy siedziafa piękna pan 
gruchnęla po Wilnie wieść, że Łopatow 

-- Mistrz teraz bardzo zajęty agtro~ Po pewnym czasie zaczęto spotykać na K. · 0 1 ski zniiknąr, a z nim razem xniknęta pa11 
!ogicznemi badaniami„ Przyjąć osobiw hrabieg() w towarzys't'wie znanych) w ość sktonił s1c w mi czeniu, f na · · na K. Policja czyni poszukiwania. Roze 
Scic pani nic może. Niech pani napisze \Vi'lnie osób. Rekomendacja mlodych hr1 znak panny zajął obok miejsce. Reszta 
.1 co chodzi - - przyniose na kartce odpo biów T„ otworzyła przybyłemu prywat panów, widząc, że rola ich skończona, słano listy gończe. 
wiedź. Kll.ientka siada i pisze: 11e salOtty. m~ejseowego towarzystwa. jda się rozpraszać„ Przebieg rozmowy Sensacja ta wywołuje w \iVilnie roz-

„Mąż mój z niewiadomego mi powo Okazalo się niebawem że hrabia Ł. Łopatows1dego z pa'nna K. zostat nie- licune komentarze„ Najboleśąiej jest nh1 
<lu uciekł odenmie. Zapytuję, czy do je.st spqwinowacony z jedną z miejsco- znany. Następnie towarzysh\ro udafo się poruszony hr. T„ który lekkomyślnie zdo 
mnie v.,rróci, a jeśli wróci, to kiedy wró- wych rodzin arystokratycznych, że wy do sitoltt. lał tak szybko zaprzyjaźnić się z n!ezma 
ci? Z poważaniem: opuszczona żona". howywat się zagranką, szkoty koiiczyt Łopatowski: sie<:fiiaf obok p<.tnny K., nytn przybyszem i wprowadzić go w 

Sekretarz zanosi -kartkę i PO. chwili · / Genewie, a w}rtsze studja odbyt w bawiąc ją rozmową. Po koiacjj zaciąg- „śmietankę" towarzystwa wileńsk1ie.go. 
. . 

wraca. Na kartce widnieje odpowtedt Ja sz,kole nauk po1itycZ'!1ych w Paryżu. r.ięto go omal że sitą do gry. Grano w !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!li!!!!!. 
snowidr,a: Któregoś wi'eczoru mf.ody hr. T. na- baccarata. Gość systema1ycznie prze-

„ Mąż pani wróci do domu za dni 14 ! m6wif swego towarzysza, żeby odwie~ grywal. Wygrywał p. K. ojciec uroczej 
Pi~(; złotych za poradę zlożyć na ręce dzi't z nilm rEłsursę obywatelską. panny. Łopatvwski przegrał znaczną SU· 

~ekrctarza". ' . • - Pr1Jeld&taw.Dę cię - mówi'ł hr. T.- mę. 
Sekretarz wręcza proroctwo, inka- 21 u 2 1 ama21s;wc:a_xcuzaM&k:WWWW:aa 

sujc honorarjum i od stebie dodaje: 
-- A ja od siebie pani 12rzepowiadam 

ie mąi nie wróci do pani! 
Po czternastu dniach przychodzi ta 

sama jejmość ł mówi: 
- Pan powiedzia.ł prawdę. Mąt jesz 

cze nic wrócił. 
Poczem posyła do jasnowidza nowe 

·•111ytanic na kartce. Odpowiedt brzmi: 
„Pięć złotych sekretarzowi. Mąt 

wroci do pani napewno za dni dziewięć! 
Ą sekretarz dodaje od siebie: - Nie 

wróci za dni dziewie~! 
Po dziewięciu dniach przychodzi ta „ 

sama jejmość i mówi: 
- Pan znów powiedział pr.wdę. 

,Mój mąi jeszcze nie wrócił do mnie. 
,Pan jest tylko sekretarz jasnowidza. a 
jest pan o wiele więcej jasnowidzący. 

niż sam Jasnowidz. pański pryncypał. 
A na to sekretarz: 

,;) - Moje jasnowidztwo to znowu nie 
taka wielka sztuka. Bo jasnowidz wi„ 
dział tylko pani pismo. A ja widtialem 
panią, więc mogłem przepowiedzieć na 

- Czy ~ pa.11 muz~tem? 
- Tak, gram na Skrzypcach. 
- A Schuberta pan gra? 
- Nve, mówtiił·em przeoi1e, że tvłko na skrzypcach. 

EL 

~wn~k~~~~k~g~y~kpm~~ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
qrnż jnż nie wróci nigdy! 

Zabił po przegraniu . proaesu. 
Bestjalski mord pod Kartuzami. 

lak \VBIGZYG 
z bezsennośulą? 

Bardzo trudno, nawet ·1e­
karze mało mogĄ tu zdzia· 

lać. 
Wiete na śWliieoite jest osóo. kt6re oier 

p.ią na bezSCllllność. !Akairz;e częSto mają 
do CZ}'\l'l!J.OOa z pa1ejet11taitnD na oozór 'Z'U­
""'tnóe zdlrowymi- a sikairżacvm~ -s'. 'ę jJC ł"""" t ~ • , l 

zbawczy en nie k1d um l>O'\Vi1ck, w or~ 
gainl•zmiic zaś nf.IC z-najdiują wyt:hnnacz<.:· 
ma bezsenności'. 

JeżeU osoby takie czują s.ię mimo· m1 
wyPoCZete i Tl!ie tiracą sv.-ej ruchli:\vośd 
filzycznej i umysłowej, jest to dowód~ że 
wiie}e snu nii:e Potrzebują. Są onranJ!zmy. 
którym wystarczy dwie lub tnv godrzi ... 
ny wypoczynku w oiągu nocy. 

Najczęściej są to ludlzie staTzY. &t-' 
~enność jest ta!k powsze.chną u st.arc~ , 
~ lekarze traiktują ja j~o ziawrJ!S!ko zu„ 
pelnre normaJlniie. 

Pewien lekarz znat OSiiemdzdles]ęcilo- :. 
czteroletintlią staruszkę, która spaila za-

I ledwi1e godzi·nę na d:obę, a. mi.mo to'byfa. 
z,upełnde z;drowa. Na taJką be·zs1e:nno~~ 
nJ~ma rady, a wsz;elkie sztuczne srod~· 
sa. raczej szkod1iwe. 

Ludźmi. u których bez.seność jest _ob­
jawem ·chorobliwym sa ne~r~ien111cy, 
tych prześladuje przez caJy dz:llen obaw·a 
bezsennej nocy. 

Czy ucznia siódmej klasy I 
gimnazjalnej . 

wolno nazwać osiem? 
Męczą sre do późni~j god~ny, ~~m 

przychod.7Ji sen krótki. męczącv l pn.e-
w n.iied:ziie:Ię na drocfae od Stężycy do lkajdainki i chciaf nafoiyć je Tredero\vi. rywamy kiedyi1nd'zi·ej znowu sen przy: 

Nowe:i Wsli (przy ttelu) znalez.iono cięż- - To nie ja go zamordowaJłem! - chod2Ji z wieczora. poczem chorv bud'Zt 
ko poran:iooego i dajqcego stabe oznaki krzy'knąl przerażony Tl"eder - to Kle- si.ę, n.ie śpi do raina i dopiero ra;i10 zasY• 

P.roces o obrazę honoru f~j~ii!;.e;,0 ~rti.~da:~wI~.~~ie~ meruMo~g,;,iectz.i~r 1w21ebie!:! z.a:bóJ'stwa .. pia znowu. . '" 

k
. crom 6 „. " Obudz.!'Wszy się jest zmec·z<>l'.V l iD~· 

UCZnlOWS tego. . .u. ni•e ~ysikawszy przytomności. . Mech, ch.cąc zemścić sie na Redz.im "d•ol·.ny . .1.0 ż.adn_eł· pra:_cy. \_V tak1;d1. WY.,·_ 
zyc1ie zaikonczyl. sk,·um za prz;egrainy proces, Sikorzysta'ł. u u d 1 dlr t 

o~·Dec 17-le'-•:,e~" m1·~-ł..n.en',ca W· ... ·l·';e- Do domu Red·zimskich przvbywafo ż,e starzec znaiJaz·ł siię sam na drodze. pa&aich na3lepieJ uc1iec stę 0 iy 
0 

l;l, 
J.... 111JU !<>'V vu.... "' ~ 1 

. •. "ed!~e f'V'\/leceini;a lekaria stos·01Wac 
ra Koflera. uc:xnna 7-ej klasy gimnazjum wii1e u sąsiadów, by st:irvm Z\'-' vczajem ~as·zedł go z ty tu ~ pochv.ry·ciwszy ~o; r?-IJJ~J· , '\v : . ł"-'. . • t e utvwać spa· 
w Rosenheim, w Bawarii. wniióst skairgę PO'l11odl1'i!p sie przy trumnie zrnarłeiro. podin1iósit w górę. a potem ca.fą si1fą rzuci'ł z.111nną. ką.pie~, <=:1epte ~s-fi'ko lekkiie· potra·. 
w im:ienJ~ swego syna 0 obraize honoru. Wśród· przybys1.ów obecny w poko- starca na zi,emię. Gdy pokrwa,viiroo:v Re- ceru, Jeść \\~ecior.emś .Yd .. tó"'k. a w po~ 

. 1· . „ . ł ~ " d . k. ·r t . od . ś. .M h wy ktaść s.l'ę \Vcze me o u . 
Witnowa,icairrni! byM dwaJ· ,.,,..."'-fesoro- yu oo .1:cianL zauwa7.y pewne~o IP10'1..lego z1ms -:1 us·11 owa Mę p n;e, c. oc . • h··od· ym zostawiając oiwani;; 

' "'" mężczyznę, który zad.uW<HTiem swem ws<koczyt mu na plecy ·i tak dłu~o kopaił koJU c , 11 ' , 
wie: ma'ńemaityk i tao·in:rui'k. zdradzat niiezwy•t.te zti'U'ncrwuwan:iie. - ~ dept~t. aż starzec stracig prz.ytonmość okna. . b . kt. ;..... śntą \\ 

śm:ielti bowi1em nazwać WaiH-era o- B1adlł on. czerwi1eniaił, kle'kal 1 momen- ; wkrotce skonat Sp. Jeszc~e oso h _ orc .n.... t'doz iei' 
-9fem i1 to wobec ca.tej ~'l:asv. Tem prze- taiLn.iie wstawa1ł, a przy żeITT1altlll'll S!ię, rę- Po d·okonanern 111o:rdershvile Mech nocy. T_latom1ast ~irzem:ą pr_z~~ ca~~ rz-··· 
zwi!skJi1em uczmr silę dotk111i.ętv za,równo ka dtrżala mu jak w iebrz.e. Wzbudzi;Jo za~roziwszy 1Ji1erncmu świiaidlkowi z.brod Ich bez.senność rest. wtasc\\\ 1·11? 11'".P '- • 
syn, jalk ~ ojailoc, a ponieważ wbdize to w pnlicja1ncie pode.trzeniie. ni Trederowi śm:i1erci,ą w raz!ie z<l!f'Cl<ly. waqyin snem. NaJ.ezy wre~zc1>l? \\ ~p~m~ 
sz.kol:ne nlic d'a1ły i1m zadtośćuczyruienia, Gdy ów miod~i·entl1ec Treder. dom spakoJ11!i·c udaif się do domu. n.'eć i takich. którzy opowi~<c\a'Ja. w ·~r.t:'~· 
JJrzeto zwró-ci1J1i Sriię dlo sadu. zmair1l,ego opuśc:tr, sprytny_ pootcrunko- Na podstaw!e t:vch ziC'z,nań Meclta <ł!TC divie wszys~1\.im, ż.c -~ałe~n n?'~,:.1~.1~,'~7 . 

Lecz ~ sąd uznaił, ij,ż „osioł" w ustach wy udlalł Sli~ 1.a n.im 1, ośWliiadic-zając, że sztowano !i os.:"ld:zon-0 do .sprn.wv w wiię- mof!ą zmruzyć ok~ •. a:le nne ?rz 1- ~ z ,\_:1~-::. 
µrofesoo-a rnie jesit obraza ~ w m.cz.em nie Red11imsik!ii przed śmi,E'rcią wskaz.a.l go zkm/1u. · . . . im to spać znakom1~1e . . Tvm~ oczy\~ .so ·r 
dnty.ka hoooiru siiedmil()kO.asilsty, . .jako spra'V/<:ę '.mordu v.-"yjal 1 kiiesze,ni Zbrodiniarz .do wi·nY przv-zriat'Si.ę. · ,:. ·- ie'karz ni'e ootrzebu.ie się za:mwwać . 
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Wiedeń konkuru1· e 'Z Paryżem.· Til BMDICB czarnago tuJntynantu. 
Lic~ba_ cudzoziemców wciąż wzrasta. w Afryce zachodniej na prawym brzegu rzf 

M ki Chatl lety kra!, znany pod nazwą Sara-Dżin. 

1•1ilskarady I bala stanowią debrza prosparuJącą · gal'ż „przamysłu". ~~ę~~::k:w~~ącz~:~e~t:yd:~0~::; 
Wie<J ' I J obyczaje pler.wotnych ludów dzikich· Strój miesz . ·en, w utym . Na kiJka miesięcy Pr~ed rozpoctę· dnej, dobrze zareklamowanej maskara- kańców tego kraiu Jest nad wyraz prymitywny, 

-. Karnawał w P.ełw. Tak ?1WaJ1y po, ciem Ji~rp;;twaJtJ WS7.iYStkJe J>i.sma wje.,. dy w karnawale. bowiem składa się Jedynie z metalowej tarczy, 
~iemiecku „F~sehmg" o"~r!1ąt. cą.te mia deńs~je Przepowiądaj:y mąrt\\~ sezon Nie wjern jak jest w innych miastach pr.zymocowanei do sznurka, uwiązanego w pasie 

· sto. \.\):stare~y W$Pommec, ?,;e w ma- karnawal_owy ~ powodu wyso~1ch po- ale w Wiedniu i Berlinie istnieją jlilż spe Natomiast bardzo skomplikowana jest fryzura 
~istrac1e i.~eJęstr6waqo w cjągu o~t~t- gą.t~Qw, 1a}!Je mi?.sto nakta(ja ria wta- cjaJne pq:edsięh!orstwa balowo - karna lutłności tubylczeJ. 
IJfCh sześClll tygo,;J!d 2047 ba.łów. m~s}f3 ~ęjqęJi Ę~!Jąr~tów. wa1owe: . Zarówno męźczyini Jak i kobiety, mają włos} 
radTi r~u~ów. . . ~ . - . N!~iftór~y pr~e4sjębjoncy_ gm~ili ·na Otwiera Sll~ . wjęc nowa d.ł'i,ęqżina P61JWl.łane w koki, lub splatane w warkocze, któ 
· . t ~~Ie.i ~m1junkt~ry !a.łlęJ:zne.3 nie pa w~t~ ze ząmkną swe lo'l<a'le 1 charleston .na przemysłu: balowo - maskaradowa. re zwisaią na obu stronach głowy. no włosów 
!rlłę _aJą nd_aJstarsi ,":1edenczy1;;y. I ws~ys ~tli~Hie ż ~ubljGZl1YCl! bą,6':" a o szan;i- . W \Yic~n!tt ten rodzaj „prżemy~ł'u" 'wplatane są gzęsto amulety i pierścienie z cen. 
cy tsą. zk gw~len.1 id t~go powodu. Na- pame l~4zie b~dą mowil~, Jak o napoJU c1c~zy s1ę JU~ ogromnc!11 powodzeniem. nych metalów. · 
~~ c1'. t p;y iasa !1-lc~o 11i_e yq;ęsip;a z Cf>O~J przeQhlstoryczneJ. Jeoen i tak1ch przeds1ęb1orców, doro- PrYmitywitą fest również strawa ruleszkań· 
1_ą na ~adne bale\ a.in nie ta11c~ą ch~rle- Magistrat podatków n-ie obtJjżyf' mi ł>iwsiy. sic dość znacznego mająt~u na ców w Sara-Dżlnge, składaląca slę prawie wy• 
stona. ~ado_wolen.1 są dlat~go, .ze ogólna' mo to 1;111i jeden lokai uie zamknął balach I maskaradach, założył sobie te- łącznie z prosa. Kobiety tłuka proso: w wielkich 
i;yt?a~Ja ekonomicz~a,. \yiedma uJegł~: swyc;h podwoi. \V ręcz odwrotnie, po- raz specjaine l>iuro, angażują<! „ cały moździerzach dolewają następnie wrzącej wody 
znua111e 11 ~ lepsie i J~zeh Ęr~;:ys. me m1 1 w~tę.ły JJOWC knajpy i dancingi, a ilość sztah spółpr~cowmków. . 1 z otrtymanego w ten sposób kwaśnego ciasta, 
nął zupełnie, t.Q w ka?!4Ył11 +~~1~ Jest rze ?a.baw w porów11~1.1Jju z roldem ubie· P4ieds1eb1orca zwracą się . ną.prz:v.- skrecała małe kulki, które podlewa się sosem z 
~z!\ pewną, że cu<J~o~ie111cy ~~czy"ciją gtym powlększyla sie o 25 procent. Idad do prcz;csa towarzystwa · f1Jateh- traw 1 pieprzu. Ponieważ mieszkańcy Sara-Dim 
tuz zwi;acać cęraz w1ę~s~ą uwą.~e na .. Ale . "" . t> . ę . t... ·t •k „ e· stów: ce S" Ju„„1uJ na„·wyc-~: 1~-•we-1 łlle chodzą "folie"' Aus~114i . . Je."1na ctKa no na nu an -a P.O 1ą„ [)J . i d ba· Ju"'_. „ ....., u.co ~ "'łll ,....., 0 

"" '··~. · - · . • · .. • • · ·· · · - nczeg() pan n e urz.ci za r .. l W .. - prawdzie cha_rleston cudzo?>iemcó_ w ga Bza „sobą wiel~te koszt~. . _· ~zec_ież _to jest bardzo przyjemtte i "PO- na POtowanle i zadawalniia!:i się w zupełności 
~e przyciąga: Wiedeń stał się poprostu _u~eJ~a sza~p~ma. z SzampanJą 11J~„ ~tecz-ne.„ . skromna potrawą z prosa. 
bstatnio n~Jci.ekawszym ośroc:Udęm. kul~ mająca me wspolnego, ko~ztuJe od 7-H-l Pan Pr~zes tłttmac.zy ~;ię: tyle pracy Zabawy I tSPoril' ludnoścl Sara-Dż.inge odzna 
iurah1ym sw!ątą. .. t?.ęipę~rPt!'lłe mmęty efo ł-4-tu doJ~rów .. Cen.a bfiętiJ na m~$ka niema sic.; kt" zająć organizacją i t. d. czają sJe nJoJ:w:vkt11 brutalnością. ich ulubioną 
ttawne paraqy woJ:skowe 1 pąłaęowe ba r~oę waha s~ę m1ędzJJ trzem~ a _dz1esię -· \.\'ioc ia Panu urz.ądzę ..:.;,... '{)ro-po- iabawą jest ,.tanie(: w.oienny". Polega on na 
le, natomiast ich miejsce zajęty zjaidy eioma dolara.mi. Do tego .trzeb~ Jeszcze tu.tie pr.zedM~bion:a. _ Proszę mi dać tem. ie przeciwnicy dwuch łlboz6w blią się w J kongresy naukowe. . . . . '1ei9ać cat:v: szere~~ k(lsztow meprze~i- pełnomocnictwo i zapewniam pana, ze irłowy Datykaml, t· zw. „marangua". Od silnych ·: 

w. 1940 rołm odbyfy się w WJęcimu g~1a,n.yefi, . Ja~ _g!l-1 dero)Ja, lotena, PJ O· mm bęqzję ogromnie zadowolony .. : uderień pękają przy ,tem zazwyczai czaszki, a 
~, imędz~ną,r~dowę l\ongre~y. a nie- gram. Kwiaty .1 m11e clrobnost~i. za. ~tó- firma moja bierze tylko ZO :proce.1;1t czy stany wojownicy mafit mnóstwo blizn na gbwlc 
kt<?re. z nich, Ja]:< n~pr~yJdad paii-ęur~„ r~ tr~eba p!~ci.~ w dolara.eh 1 w doaat- stego zysku. . ~=:~ N~~c:a~~;ar:~~ ;e_-U:!~~cf;?'~~I1;1~1~ tle~sk1 przyeiągnąl ty_s1ą~e cudzoiiern· k;u me PP_<1Clfza.nyeij. . Po upływie pól godziny koritrakt jest sio uszkodzone kostki, 8 całą ranę zalewa ~. lę 
c(rw;. . . Nie w~~c cl~1wn.ego, ~e łrai<la mask~ już podpisany _;. i przedsłębfotstwo 'ba i Rok ubicgt}· był wi(lc re}fordo\VY rąqa i l}ązqy bal w W1edulu przypos1 lo~o • masdaradowe przystępuje . do żółtkiem JaJka. 
Pó~ w ~glęclem poś9j cud?oziemców, ~elosalne _zysld. NieJdóre instytucje ży. pracy. · . Ołropny wprost Jest zwyczai. polegający ua 
zw1edza1ą~yeh W1eqen. StatystyKa wy Ją z ta,ldeJ maskarady przez cafy rok, Organizacja jest rzeczywiście wspa sipeeenl• kobiet plemienia Sara-Dżlnge prze-:r: · 1 

kazuje, że w Wiedniu było w uble~fym nle odczuwając braku pieniędzy. uiała. Powodzenie _ jak zwykle b-ar- i>r.QmocowYWanłe do warg kriitków drewnia· 
t k ł ół tr d i N nycb, dochodzących często do otbrzyrulch rrnt:· 'r:. o u prz~sz o P m_ xona cu zoz emw , ietyl..ko instytucje, lecz nawet pi- dzo wielkie. W rezultaci~ ·i filateliści są mlarów. OperacJl tej dokonywuje zazwyczaj n:i 
ów:, c~yli o 79 t.ysjęcy wi~cej n.ii -y.v r~ sma. . zadowoleni i przedsiębiorstwo nieźle za rięczon_ Y - młOdeł ·niewiasty, pu;y0Zem towarzy-

ku ,19lv-Yrn
1
• sfynnym '? wiel}{le1 Ilo$c1 Sam :tmun pewne literackie pismo. robiło. 

bało.".'• masx:arad I narodowych urociy h6tduj_ą~e now_ ym Pr"dom ... któ. re d.osko- A o to właśn. ie chodziło. $li mu zwykle łrzeł przyjaciele, których obo-
stosci. uale utrzymuje się p;zez. cafy rok z je. . " . V \: ! N. T. ;!:!!;~ J:~a:!1~a:;:t:~~ryo:::aa:,:°!:s:e~! 

Rak ·jest absolu~@.~.~ u~ecz~·'"-Y 
porę zastosowany zabieg hff-u.rg~f-Claje pewność uzdrQwienia. 

zwalczać powszechną nie.wiar«; w medycynę. 

sposób, te wargi przekłuwa się 6-7 centyme­
trowemJ 1ałazkaml rośUny konn·l1a. Po kilku 
dulacb ;ałązkl się wyjmuje, a w Ich tnieJsce 
wkłada· się do zagejt)nyclt częściowo otworów 
w wargach.- ~otkł drewniane. Następnie kołki 
te zamienia sl' wlększemi t - robi się to tak 
długo. dopóki ole doJdą do rozmiarów krążka. 
W'iielkość tycb kraików dosięga często 24 cen­
tymetrów średnicy. Kobieta ,która przed „ope­
racłą" mogła mleć stosunkowo niebrzydkie rysy, 

, NaJwvbitn-'.ejs:i przeid'shw:cid:e med'y- 'sbrojo-węj, jaiką jest rat • . podtl/aitqcy si.ę należy, że dopóki chomba .łasi: tttrtnejsoo- staJe się po ·„uplęknenłu" Je! krążkami komplet~ : 
·c~~ny, zg-ro_m3Jd:ze•11i. w ub:.1eglym tv:got\l.nl'U jedyrn\1e raidyka:lnemu lęczenJu .ii iu w sa- wj1cma J dostepna dla ,lecz.eni!la.. można nym potworem. KrUkl te są przytem tak cicż· 
w Lc·1ld:\nlfJ1.::, ce1eni obr id~wa11wa, pod mym z:arr.a1n~u Oiierfl'ite.1Hla!. mteć ·ttlLepl·Ołilitla nad!meJt; · zupetn;e:lQ ~j lkłe ,te. opadala na brodę, a podczas Jazdy muszą . 
auspi1cJami1 r,wi.ąz:ku l'l~·kar ;.y · JJry'l'y:J!$:}vUch, lm wc~eśrJel zło ostanie stwierdio„ opai111owain:ra. · · . · b:rć podtreym:vwaoe ręką. Przy iedzeruu muszą · 
Jl,aid 01bcho1d1z.ąeą Ś\lfiat \::at'/ Stnrawą t.liJe„ ne j odpowiednio celowo leczone, tern MęQycyna o ty;Le ty1lko beid!ziiie mogla kobiety plemienia Sara-Dżinge t>alcami zatykać ; 
:czaihroS.ci rnka, doisz,~ _ pod tym wzgtl•ędielfn większa nadzkf ~ a nawet pewność zu- wylkorzystać Ol'\Voon!De nowe swo-Je zdo~ przedzlurawłone wargi. Mówić zaś jest bardzo 
do na:d:,- r po~ues:z.u:j4cyd1 wyniJMw. - pełnego uzdrGv1tc;.1lia. byczie w ctziied!zilme łeicrenia ra1ka. o Hie trudne; 1łos stałe pzrykrym I niezrozumiałym, 
SN,;;~e,rd1żdi onv mi.anowiic.l·~. tie w dlztl'S.k:!j~ Swrokil ogót J)()W;!Il!~en być rei uśw.ia- ogól będzie n~J"'·żyoh~ - uśW'Jad()ll11Ji.ony o a N domła1' złego słowom owan;yszy ciągle 
Iszym sUc111'e tera:pJ;t rn1l~a może on być domi'.iOny, że z poc . .:;ąl{!ku ralk .test chorobą z.1rad:\'i~;.:•cb v·c:..rc:k~ch st'Wt.ecz.nego dtwiek udcn:ającyeh o słebłe krątków. Wszel· 
l.iważ.a1ny za chO'robę, d!ają-cą sę u~ecz,yć lokalną. Rozwiane też winny być wszel Iec~en:ia tej chordy, o. Me tem saimem kle usiłowania francuzów, rządzących tym kra­
zupe!h'1:1e. ·kl~e g1nębi.ąoe itoorje O d:z.l'etl~)CL.l)OiŚCV ra~ s·z.ukać b~d:%ii!e właśoi!Wej, . k~l'H~OOt1ltińej jem, w 'lderunku ;,;mestenia tegQ barbarzyńsklc-
i T1011 p•i.mkt je'Si bodaj l"Ul'td'O~ll'.!Ośliej:szy, ka. Ni.e odpowi1wdia rów:n~et i'SN.;11ci:e riie· poraidiy. · · · go zwyczaju, spełzły na nlczem. 
,bowi1~m <k)ity<:hczas, o i1l•c nawet d<~kona- czy d'ość -roivoW&:zechnf.ooe mniI1etma.rii1e, DlaJfleito kongres lood~:sikii -.Brifttifsh ·u -:-
,l!lY ·~la chorym za:p:;,eg operaicyj·ny pr·zy„ jakoby pewne pokarmowe substancje Me'C!1tca1 As:s<>ecaJtllon" sformut1owal w za­
ini'Qls•Jł mu chw;~.ow;\ ulg~. oh0tro1ba 'IX>" lub też odwrotnie brak pewnych skład- ·końc-zep,iru obraid sworch ostia1teoziriy wrl110 
kvraea·t~ j~iJ'la'~ P'? krćt:szy~ czr ~Jut- ntków odiywi::z:ycJ1 powodować miały sek MSt.: l Obok powoływania do zycia 
~zym C' ż:<i:~.1.e,. taJk. i.e P.arcJ1eir~:1 mus;1allt być powstanie rak;:~. · ~nst~tutów naukowych. natety rozwinąć 
o.pea-o'\va:fl:1 ~11l'kakrotme. PubID'.iezniość wil1ma w-iie·d•Zt'.ieć. iie rak iaknaiszersi:ą pro1Jagandę, ·· maiącą na 

Tragiczna . zaba a 
w kata i czarownicę. Dl'a.ite·go .tei z ni·estychainą Uilgą i me Jest ant chorobą zakainą, ani epfde. , celu surzenie znaJomości ttaJPler. . wszycb 

[wcbiiięc,z.nioścllą Przyjmj1e św:ilait. idącą młczną, ana zw@ązaną z właściwoścłam~ objawów raka. , R. S. Okrutn"' dramat rozegrat się w o--
iZ Londynu, stw;1erd~oną pirz.ez naJw!ęk· klimatu l gleby. Paimi1ętać n1adlews.zystko · ' kolicy Na~tes. 
~ze·powa~ naukowe, w~eść. że szeroko Pafistwo Jacotin pozostawili w do· 
obecnre stosowane metody 01>erac:vJne WWW+ 2 SLZ•i&r •W mu ciworo dzieci pod opieką stużącej, 
~l.ietyJko dają barllio niski procent śmier- a sami udali się w odwiedziny do kuzy.:. 

. ł ~łncści, ale w wii·e(u wyoadkaclt J>Owo... D . o I or. e swa n so· n. - bl k . . 

t
mją bądt iupełne zabeipi:cczen~e od na1 W Ie J nów;: mieszkających w po 1s ieJ m1e1· 

tó k b dź · 1 t 4 scowości. vro w ra. a, ą mepor'ow11air11,·e rwał , Do trzech malców i ich siostrzyczki 
:v~~e.dr.~i~f~1'i~ty~niifo1.I ml~fo to m'leisoe Zgadnijcie, która iest prawdziwa, a która „podrabiana'' przyszło jeszcze dwoje dzieci z sąsiedz 

. Wo1b:ec t?-kvego stwiie~zeni'a nas!-inąć · O~isywane są n.i'eraz w litera·turze I ne. ie bed~emy m~~li jed!nem sfoweitl} do tw~5woboda byta zupełna, bo niańka 
iit~ t)1'US'! kazdemu pyt'ain'.;1e, ciem~t s1.ę ro Ickars,l~>;j ~ kryminaH1stycznej dekawe z.anotov.:a1nr1ia. rzad~·l przyP.adek ka1:Jery wyszla z domu. , 
1~v11eJe, ze w d~il1szym cJiągu taikve . m~ó- przypad'ki luid!iąc ~·go podoh:1eń,stwa dw·oj t111Imo\.veJ „z podobiieństwa . T~k tez s1~ę 
~twó lud·zJ um;·~ra _na rnka. OMz. Ja;k gaJ>sób ri·e·cz: jednak n:ih;,era s.pie'Cja:lne- s1>rawy poczynafy ukfadać: dyrektor flir Naraz ?eden z chłopaków, 8-Jetm Pl-
:g~lyby uprZlc~zaJąc ie. do'Yodlza wspon1· ~o z~:barwi1e111ia 4 posmalku sensaicj'i·, ki•e-lmy Mct'r0-Go1lidwyn zlożY!ł Jcimn1e.p~opo lipek, wpacU na pomysł: 
[J;1a1ne p·owa,g1 medycz:n•e, ze wine za PO• ·dy idzie o ta:k s•Jynną gwJia:z,d'e filmową zycję fa1ansową wpro\St 05·zalamiaJąl?ą. - Urząizimy prawdziwy stos Jea­
'1obny stan rzeczy Ponosi nadewszystko i~'k (jloria S-vanson. spotkat s!.ę jednak szczegół w c:;:łęj a:te- nette będzie czarownicą i spalimy ją za 
ogól społecie1istwa. Przyr:f~i:d'kowo aka·zait·o s·: ·ę niedawno. ric najtiiekawsiy - ze s1tauowc~a. O.tl• kare. Jest zresztą nieznośna i ciągle t l~H1eśw.i1aJCi·omość ·JJ(;:s:tępów ó·ocz~mio- że tu-i <tbPq< µra1-·vdz:1ii\\.'ej Gl!i?T'.::' żyje w niową ubQgieJ cJzi~wczyny,~ . piszczy. . 
bych w dz.;,e<lJz;i:n•i:c Iecz.-\;~11l1a rarka pr·zeż Hóllywo-od jej sobo-wt61\ skromna -i· n::il~· J ~antlle Lorr~1J11~1e ·. ośwH~cz_vt~. _. ze Projekt Wydał się wszystkim ge113al 
~:~11i1r:unrj1ę r reintgenelogj-ę, a co za tem pozorna a!ktorecl'.tka Jeanne Lorailne. G}on:e. Sw~nsón suz rwe ad~m1rU.h) ."'3Jle u: ny. , . · 1 "'cl:z,i,e, pÓ'\Vszchnia. rr,!1ew:iarra w med:'.\'"Cynę, . . pi;ie:rws.zy ,,\V"Y\V~cha·ł" oCZY'\Vi·śc•:e hostw:1a ~ ~e byfoby karygodna 1,1~uc~1 Ułożono stos z materacow, podusze!\. 
tk~1e·cty i·d:z1i1e o l1ecz.eni•e raka u[ie J)azwa:Ja całą sprawę jaikuś dz.'.:~inn:!ikari or·z·ez d"l.vą. wośol·ą z Jej stronx za~n)!ażo\v'ac -:;il'ę ~a- i pościeli, : rozpuszczono 5-letniej Żanet­
~Cje111towf sz-ukać w · parę pomocy tyg<1·clJnr:.e pi·sa·l tyllkó o t,em. Podo'b::•eń- ko sobowtór Glor1il. K11edv ~an;! markrza ce włosy, skrępowano jej ręce i nogi. 
~ wf:aścJ'\v1cj sitrnny. DaJl.eko wi.ęks;r,em stwo Lorra:i1ne d:o v.niie1J'W.ej airtvs~lkr je'St d;e kt fa1Jta,lse do.wi.c<l·z.i1ata Sl.<G o tym PO:- Dziev,rczynce podobara się ta zab;i-
~aufai11Jiem pubL:ic·za110ści dre!S'ZV si1e w tych n;)efyl!ko fudzą.cem zewnętrznie. ale tąk- s·tępku postarata s:·y i_1atych1~ia-st o eng_a wa. . 
~zach reJd<l!mowanc spe·cyfiiki. ni·etyl1rn że głos, sposób zachowania się i ruchy, gemcnt Jea·rnle Lorra11n1:: do rairamo·unta Wreszcie kat w osobie 7-lctmcgo 
'!tJ.iJe beilii.ce, rzecz prosta. w stan'.•e ulie- przypominają w \vyso.k:m s·torm1i1u Gl<oriię }a!ko swej zastępczyni d<> wi1ekszośc:i Pawła Berton polał poduszki naftą i pod 
iczyć rnka, ale wyrządz..ające s:zkoc\q ni:e (}~zyw~i1śc\~ l!.l'dzi'mn interesu, ja-k.;mi pr6b i m:i,ejsc scenar,juS7.Y rti1e wymaga- palif. 
::Jo navraw~eniia prz.ez; odwleh·nf:c stos.n- są w każdym przypadku amer:vkaa1,'.ie, na jąoc~h j•ej o~ohl~:tej wspótprncv. Ogień objął w jednej chwili cnle mic 
"'Nainit.a jedynli•e ra·cfonaJ:t1ych zt~b~cgów. suin~(; s:I.ę mn-siiwl·a myśl zużV::kol\van>in t:~ Kmoma;ni nncć będą za't·cm w przy- szkanic. 
, Równi·eż krzywdz.~ce pacjenta jest i.;o fenomenu. Mognbyśmy p.rzvpuszc""r:, s·zt·o·śd ni1eta;~\.vy ~mi;e~h d'O zi;rryzi1e1niia: 
1.-..t·ka·11J·.··e p1--•e"7 n''""O'O ulrri• w r'"Zlm"'i:tc• . .ro że maiła Jea·rme dosfa:nue dz~1e-!\:t sw · rnzstrz_YRlW,c w n_;:1el~torych sc~nac. h _ć?Y. , Dzieci z k~zykiem \VYbicuJy mi Li tid-"""'t · "' "' -~... "' v "" „ Ol s t - w6rze, \.vołając o rathnclL !'otl:zaJtlł. uz.drowi&k2teb, 1~stQbnl•c może 1Xll<lobi1eń_stwu dobre enge2'eiI!!ent. ~e to gra sama or.r1ia _ wa~1·son, szv ez JC/ 
9'.!Nteczny.ch w przypa,dt.ośc,1a:el1 nerwo„ jio!f11!~ r~~e .będą n'.! :u~c.:y \v'.1ed2:1~ć kornu . at4L'Ieintowamy sobowtór. __ . · .. , ,- Pięcioletnia .iaś Żanetka żv wcein 
.~. ailie })e:Z,S'El~~9h \'PY'bec .. c_h.gr:ol;!:r .u· \V.fa.sc1iw:i1e ·kla;n;.a.Ją c»:y Gkm·Y1· czy Je~;.~ 1 spłonęła. 



Jak Japonia cho· •• 
wała 'Plikad1. •••• 

PO. SMIERCI 
• ••••••••••• 

IYlillon otób brało udz:„, 
w pogrzebte casarza 

Joszikito. 
t ' 
I 

który odbvwał się według 
ceremonjału, ustanowione- . 

go przed 16' wiek~mi. 
\V pon.iedzi:alek, dt11iia 7 b. m. rozpo­

czą~ się pogrzieb zmarłego d>J]ia 25 grud­
ll!i1a władca Japooji, cesarza Josz;1kii1to, or 
sz.a:ki1em; który przeptowadz.lil zwłoki z 
pałacu cesarsk~ego 6-k!;~ometrową drogą I 
przez całe m~asto do ogrodów pailacu 
Cz;ndżuk!i. • 

Bvl to pogrzeb p:erwszei.ro cesarza ; 
japofiskiego, który zerwał z odwii,eczną ~ 
tradycją, pra!ktykowainą nawet prz1e·z j ~- 1 
go oj1ca jeszcze, sly'ninego cesairza Mutsu 
klito. ścisłego odgraniczani;ł sJe od społe I 
czeństwa, 1>02rzeb, urządzony przez Je- : 
szcze bardziieJ postępowego Je20 nasteP· j· 

cę, obecnego ~esarza HirohJto. . 
ZdawaJo się W:-ęc, że pogrzeb mooer 1 ~ 

n1i.styez.nego cesarza, urządtónv przez 
bard'ziiej jeszcze modernistyc~rnego jego l 
następcę, będz.i1e także moderrui!Styczny. j 
Al1e mi obecny cesarz. an11i jego ojc·iec, 1 11Jie zerwalii z jedną tradycją. Jamato Du- ; J; 

· maJSz.H, która uważa przodków ces.ar- 'j I · 
skiiich za bós,twa. wci1e'lone zawsze w ży­
jąceg-o cesarza. a zgodlJllie z tern, pogrzeb I i, 

· cesairza J oszllkiito odbył Się tak. jak się j 
, . odbywał stale od 16 wieków. kiedy po . 

raz pierwszy ustanowiono J~o cere-1 
mon lał. 

Już zamem w rued'zliiele Wli;ecwrem 
! miasto mti1a:ło wygl:id żaiłiobnv. Wszęd'ziie 
· pcytviewaily chorągwtlie nairodowe. okry­
, te kli«"em, góme ()\kna domów 1XltlrzY,ty 
· czalJ"nem~ nieośwdie<tli(mem!1 dknarrni, przed 
· domamt wis'..ały iaitarn'.le ~ nap.iisami1: 
żegnaj nam cesarzu!, a na dltugo przed 
świltem, wzdłuż ubic, któremł mi:at prz,e­
choo'Zic orsza!k, poczęły sl1ę 2romadzić 
tłumy. które przybywaty .z dziećmi~ z 
kołdramli z zapasami żywności t mimo 
mrozu. śniegu i przeimuiącego mrozu, 
zajmowały stanowiska. 'I 

Dz.~eń ponued!ZJiial'kowy wsfat S'łoniecz-
· ftY. Resz~i śr11iiegu z.nikły, ale milmo wlfil-\ 
goci tłumy rosły i rosly, aż wres~c6~ po j 
obu stronach utworzyło sń'e mor~e głów, i 
ta'k. te os:tatecztli~e. jalk ob1~czaja, około J 
miljona ludzi przy by.łych z różnych I 
stron, przyglądało się Po. itr{ebowi. Na ll'bi f 
ce wyt.egty od(l!mty' C~erwonego Krzy-! 
ża, ~dyż mimo spolls:<>iu d kairności jaipoń- 1 
czyków, wskutek ścilsl01 wypaidlld .. były ! 
~uczne, kreoithl stę SPToodawcy tvwnośd, I 
medaiti, broszurek d fot·ografdwle. którzy · 
m~ett wileDki1e powodz,eI11ie. . 

Pojawifo ~ie w-0jsk0. które w titezb1e 
20 OOO wyciągnęło podwójny szpaler, a 
wreszcie pachołkowie wy,sYpali całą dro 
gę na stopę grubo p~asku. _ od złych du­
chów, a także dU1 większej ciszy, która 
charakteryzowała cały obrzed ·pogrz2-
bowy. Wi1ecz-orem, wszystkve latarnie u- - · 
Hicz111e po11:asty. a za:płonęJłY trady~yjne 
ogru'.tSka w żelaznyck ·kaszach. zasifanę 
drzewem, ale także i;ra·zęm i elektryczno 
ści.ą d w1el~i1e obrzędowe 1.a:tairniie sztn-
tolickiie z napisami odpowrei1in1iimi•. · 

Rozl·eidv się słrzał:Y armatnie, zr.ak, 
że z cesarski·ego riafacu wyruszvly zwto 
ki, iegoone przeź, . armję . lOl strzalam:„ 
a 48 strzałami prze~ tlote.. ·Orszak po­
grzebowy byt żywym prż,eglądem hiisto 
rji Japooji. Szli wi·ęc kaptaini szi1nto:ccy, 
of:cierowie w mundiuraith nowoczesnych, 
a: równocze śrni-e dawn1i lnczw:icv. wojo·w­
ni!icy z tarczami l dyg-ni:tarze w tradycyj-

. nvch. malowrn:czych stro.iach. Cisza była 
absolutna podczas pochodu, trwającego 
dwi1e go<lz.:mv. ZaJ.edwo, byto stychać 
m:1ękki tupot nóg po grubym pi1asku. r. 
płacz żatobny reprezentowaJ ostry gfos 
pi'S·wzaf.ek i .ilnnych Q111>StrUt11etHów reH.gij­
nych. 
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...: ; . ··- _J " 

·, 

.; , 

: .. ,;•! 

. „ ''!;• .... 

~' ' . 

, ...• 
'·1' 

gónr: Doko1a grobu mikada wznosi się wysoki i gruby mur dla oorony przed złemL f·1(;lfaltli: e• .'.·,~- ,:'_''.~; ·. ;}: ': 
-!"'o środl~u: Kapłani. bud~yj~cy odprawiający modły żałobnę nad' brzegiem ·'morza za dusz~ niikada;· .. u dołu; num oddaJe posm1ettny hold zwłokom mikada. ' . . ' ! 'i •,.:,j ' „ ", .·-.· 

• •• „:·:· 
' .·. ·: ·~ . . .. 

Karawarn. wiozący Z.Wtoki, byl także 
ŚJiS!e tradycyjny. Był t-o wi.ec wóz o 
dw:\ :h l\~;lach, c'<l gn:01ny przez cztery 
sp1ecja1'llli•e dobrane \V'Oły, of.ale. w czar­
ne cenitkii. Kola owzu urządzo:10 tak, że 
obrn\:-ając si1ę. wyda wafv 5.;1e'dm odm i•en- !!~!!!!!4!*~•=!!~%M~~'~'M!4!'!!.,..~~!fIV.l!~***~~!!'~-~:~!ll~!!!!M!,!~~!!!'!!I!!!!!!!!~!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!. nych, S!krzypi1ących dźw.i«:~ków żałob-

nych. . ?1ar~o. a wszysicy ~wróci,Ji sle twa~zą ~rn gach slvszano słowa ce~arsk:~ -tv1'k9 _ja-1 wali si·ę w oąg-tos"p'djeżdżająceHokom~ 
W pairku Cz ::ndżuki n.a;d zatokami· od- f okiio. O.koło godv ny_ 12 cesar:Z throh 1·~0 ~o s~eri:t slaby · Następn e 10.'.> \yłosc:.a.n tywy, jak w ostatitii oddech oddalając~ 

prawtoino n:abożeflst. wo s.zi'.tn:to:.cki·e, w o- pr~yS't~P 1 ·~ do l'lumu wy12:!os1.1ł ostatme Jap~nski·ch, un 'l lo trumnę . i zal11losło doj siię,_ skpńczonej ~epoki hi'storji jaPOńsk'.el 
beicności dwmu, naj\vyższvch dyg-ni.ta- pozegnia.:n.1..:!. poie ą;u, ktory ruszvt. prawiie bez sz1!1eru ktora zrob:1ta mi1ej·~ce epoce . nowej, ~ 
rzy i1 ci1a1fa dyprJ.omatyczµ,ego, a o godvi,- A clwci aż mów;I głosem donbostyrnj 

1 
~~zę~z..ie. PO _drodze. ~egnany czołob,itno- P:oczątku zupelm'.ie odrnl1enne.i. o n6eztW 

n·ie 11 w nocy w ca·!c'j Ja,pon i.1 na 3 mrnu- t1łum, nawet najbJ;ższvch uczes·tn11ków. sc,.am wiel'kirch tlumow. nych ies~cze następs~wach .dla J.apohJil 
,Ur WSZ.~ . z.?~ f'..3k ~- z.:l,,. J.:nrł t.aik r,,g.r.o.i'lW.v ·i.a Y~ n>:Lll.t'..:.':.h ~=""- P..aa..-J,..1..;, ~AL~ .~- .,._t.. ..,1.J ...u. .:'•-·-~-- : _ .-·:. ~- --- _ . .' 

l.;-• „ 



l'Si.alkó.wka. . . Rewja bokserów łódzkich. 
ł;e~pod~iewany ~ukces drużyny p. Soboł~w_skiei i gim- Jutrzejsze _zawody bokserskie w Łodzi zapo- ': 
~~~1um zvdowsk1ego. - Przep1ę~na. gr? '!1'strz~ z ex.- wfadahl się na Imprezę nadzwyczaj ciekawą. · 
ł.1strzem.- Bezsensowna „kłaka . n1eusw1adom1onyc,. 'L d . db d . ·. 1. f b. • 1• · · · widzów. awo y o ę ą s1~ w sa •. a ryczneJ Jrrny 

Łódź, 16 lutego. 
W niied'Zii1~ę powlu<iinilU, w ' sali g'im-

t
stycznej s.iko.ty pows.zkh1112j im. Pit­
.:iiskego przy ul. ZaKaj·m1kow.;j, odby.t 

1;, !um:~j ~; miiStrzostwo dnfa w pvlce 
.• u)WW.„). . 

l ze. zgl·~OllY'Ch do turn:ieiu druż'yn 
MWAY. srie,~ . · · , 

· Drużl'ni żeńsk,łe. . · 
C'Jftmrt. im. Szczanieck1iei- Gimnazjmn 

łydowskiie i G:mn. p. SaboJewskirej. -
~a:tom'.a~ zdos·zona do 'turni·ei'u· dirużvna 
,. · Rothert nie .PI"żybyla. 
J \Vy\twOTZO'IlY Z powodu nile . przyby­
P.a tej · drużvny bra1k kompktu zmus.it 
Lr~an.!1za,tDrÓw do rozlosowa111ia j1edlnego 
łootkalltll[a w p6lfi111aJl•e, z którego zwy­
bi1ezca roz,ei:rra fillllalowy mecz z drnźy­
ła. ktióra w 1'osowa'l1&U n~·e otirzytnatfa 
j,rzeclwrn:lka,. Las oa-d1t na Gim.n. p. Soho· 
fews'1del i Oitnn. żydowskie. 
i Ball"dizo ladny ten me·cz, wygira!ły 

Szkoła re~!na p, Wiśniewskiego -
Gimn. im. Kouemika. 

W D.iierwszej pa.rzie zagralli. o•becny 
mi:sbrz z eksmits~n~em, t. j. ,Oświ'afa" z 
.. łfandlówką". Byt tio naprawdę mecz, 
ia!k<i baJr<lz;0 rzaJd1ko można podz.'.w~1ać . 
Obtl.e drużyny poipi'.'Sywa•ly siię tylu no­
wymi -wy11:a'1'a·zkaim:i„ iJe wyo.biraw:iie wi­
dza utrzymywailv ooe w ustawiiczmem 
naip.:.ęcl'.u. Zwyc1:ężyt mistrz. 11:15_ 15:8 
= 26:23. 

Drui:ra · oa:ra, tyW~o w pI·erwszej partii 
ooka;zruł'a' grę, pon~e,kąd taid!ną i cefową. 
Nafomiia:s.t w -dirug:1ej pÓł'ow'.ie oMe drnży­
nv O<slaib!y znacz.nie, popełnfając Wf•e'le 
błediów. Zwyc:ęży~i „Wl1śn~ewczycy" 
12:-15, 15:7 .:_ 27:24. 

Onrn:nr::z.a.cia turn:icjl! ' wzorową, pubili­
cznośc:i. p:r~ybyfo t·ówn:'.łeż du~o. Poidikre­
śu:ć mclicżv falkt. że lr)czt11i z pośród wi­
dzów, prawdopod'chn'.·e n:.eświi<td{)l!11 i•e 
0iklas:Jr:waJii1 tak ·e mo1rnorttv w grz:e, któ-

Ludwika Oevera. 
· . Lódt, 16 lutego Na wczorajszem posiedzeniu okręgo · 

Z uznaniem podnieść należy, że okrę j wego związku kapitanowie klubów: · 
gowe władze pięściarskie w naszem Unionu (Konarzewski), Kruschendera 
mieście znakomicie spełniają swe zada- I (Nowak) i Sokoła (Kwiatkowski) ułoży . 
nie propagandy tego najbardziej męskie ' li następujący program zawodów : 
go sportu wśród najszerszych mas spo-1 · Waga musza: Rybicki (Un'ion) ....:.. RY 
łeczef1stwa. Myśl uriądzania zawodów .dzyński (Sokół), Marciak · (Kruschen-
propagandowych w salach fabrycznych der) - Chmielewski (Sc:ikół). . · 
dla robotników · z wstępem bezpłatnym, ' Waga piórkowa: Pietraszek (Krusch 
była . . · , , ender) - Zając (Sok6l), Oawilli (Uniclh) 

· ze wszech miar szczęślhvą. Rudnicki (Union). · 
Przedewszystkiem propaganda tego · Waga lekka: Stahl I (Union} - Le-

sportu jest wyśmienita, powtóre daje wandowski (Kruschender). . 
się naszym zawodnikom możność częst Waga półśrednia: Zeidel (Union) . -
szego zmierzania się. · Trzonelc (Sokól), Stabl Il (Union) - Ga' 

W dniu jutrzejszym odbędą.- się w łant (Sokół). · 
wielkiej sali fabrycznej zakładów prze- W wadze półciężkiej odbędzie się· 
myslowych firmy Ludwik Geyer pr~y 1eszcze prawdopodobnie spotkanię przy 
ul. Piotrkowskiej 295 o godz. 20-ej, dal- . czem wystąpi Czarnecki z Unionu. Prze 
sze· zawody z cyklu propagandowych. ciwnik jego jest jednak nieznany, 
ltnpreza zapowiada sie nad wyraz cie- · Za\voclami kierować będzie 
kawie, w przededniu bowiem mi- p. inż. Ryszard Kanenberg 
strzostw okręgowych startować będą prezes okręgowego związku. 
niemal wszyscy zawodnicy tr7ech ldu-1 Będzie to przegląd sił przed mistrzo 
bów naszego okręgu. ' stwem okręgowem. Wstęp bezpłatny. 

~;·erwsz.e nruesrx:>dzf.1ewanli•e, gdyż wystą- re na na..1\vi•eksz,e ich nrzemirk:zamę za- , 

bi-ty one w „7", os.tabkme brakiiem naj- sz.':~.ng'v·iw. atv. ctienerwując tern samem diru- 12 pan" SłW zg "OSl.fO s·IA do r'ozgry• 
ieoozei swej zawod'Thjc:zld, Lewinówny. " \ ł ~ 
i Drużvna 2:1:mn. żv<lowskie.go j.cst diru fiitrr2Jo·we s~o;~~mn'.'~ o.d'będa ?ie dnt:.: wek o p u h ar Da Vis a ' 
tvna bardzo d1ohra ł . mtvniow ana, a po- 20 b. 1-· . o srnd:z:.1m1:; 3-eJ impc-!udttwu. w tel · • . 
rażkę swą . zawdz•ięczają orne mi1cmemu sam·ei sz'k{Jll·e z m::s1t ępują:cym proiirramem Do ro„~:~'Wek tennisowych o pub.ar J Pierws.za ~ofnęła swą pierwofoą re-
serwował1i;IJ1 . i nliez'V:.v'kk,j _ am!Jirej.i prze- Gimn. l_m. Szczaniedcldej - Oimn. Davisa zgfosiły się ·.Qastępujące pań- _zygnację, gdyż znajdują·cy się w doskooa 
· · k p Sob"·łe s1 ·1~ •• o· i t " Szko"a S'twa: w strefie europe1"sikie• - Anttl1·a, łe1· formie Pat1ter.son zgodzi się bronić 1·...; c1wrwcze . • .... w 1i~e1; „ sw•.a a - t • s -· 

Rezn:Jtat te$!o S.'PO>tkanii1a: 15:11, 13:15 real!!a p. \Vgnicws!dego. A ustrja, Belgja, Czechosłowacja, Grec- barw, a istnie:je rta·dzieja że i Anders~ 
ja, Ho1andja, fodje, Jugosławja, Węg1y na uda się skłonić, aby dop '. ero po roz.t F 28:26 na korzyść drużyny p. Sobo- ornz dwa mtcze towarzyslde, z których i Włochy. g.rywkach tegorocznych zapisał się w 

iewsik!iei. sensacvi'nym b~dz'.•e, j·.::d1:n mecz dmżY- W stref:e amerykańskiej - Austral- s~regi zawodowców; 
Nas1term;.e rozegrano 15-punktowe ny zeńskiej z męską. Zastępca. ja i Kuba. 

łvotkainqe towarr-zvs1ri1c pomiędzy Oimn. 
::vcLows1ki1em i rnmn. im. Szczaniee'kii1ej. 
;~wvdeżyto O:mn.· żydowską·~ 1.0:5. I tu 
cli()I}i12ro Z\Vvoi;ęska dirużvaa p•oika·z·wta 
' ~iwa doskoina·tą · klasę gry. 

Losowanóe 4-Ch d1tużvn m~-s:ki1ch ze­
~ta w:Q.o· następująĆyich prnedv.nr:!l<ó\v : 

•• Oświata'.' - Mielstta szk. handlowa. 
asawww.uaa; :aaa aa sww 

Mistrz -Łodzi 
I 

· rozpoczvna :· w nieClzielę 
trenin~t. · 

• - 1 · Lódź, 16 Intego 
Korzystarąc z · PQlnyśtnych ·warun· 

ków atmosferycztn'Gh rozpoczynają 'flt 
t yści jtiż vi nadchodzącą 11iedzielę tre­
JJingi piłkarskiej sekcji na boisku przy 
ulicy W, odllej. . ; (E) : · 

. Łodź-Warszawa. 
Bieg . rQzsta.wny od~ędzie · · 

si'ę .3. ma1 a. . , , 
Lódź, 16 lutego 

Na walnem zgromagzeniu Pols~de­
go związku lekkóat{ętycznego postano­
Włono doprowadzić .Cło skutku ' 

bieg rozstawny ł..ódź - 'warśzawa 
w dniu świeta narodowego 3 Maja o pu­
har wędrowny redakcji „Przeglądu 
Sportowego". 

Organizacje obja.ć · maja obydwa· związ 
ki okręgowe pod· kierunkiem PZLA. · 

Życzyć sobie należy, aby gigantycz 
na ,ta impreza doszła w roku bieżącym 
„do ,stfotlfo i aby prŻygotowania do niej 
·itdzpoczęly się jaknajwcześnięj. (E) · 
·;: ' 

Nowy członek Z~rzą­
•·-: · du Ł. O!· Z. B 
·:~ . . . .' . 

'Łódź_ 16 lutego · 

41! 2• u .... „ • • • __ „ ... „. ~,„ ~----

.W · miejsce p. por.„ Szymańskiego, 1 
.Jd,t:v został przeniesiony do ·innego 1 
()@K ~ostał dokooptowany do zarządu ! 
okręgowego związku bokserskiego de-

1 
- Anglii słynny ~ :Jtomobiiist~ }\bkotm <"1mf·"l pf' ' lf ~w:~f" W'J' rr l,1ml ~~ · H „fri ~ 1· • ' · · 

ltoiat_ ?~k~!a ?·„_Ta~t:u_s~„ }S_'!ia~k?!~~~~-. samochodzie ol:Huc Bird". 

... 



TAK! JUTRO! PREMJERA! 
' • • ' • ' ( • .# ' ' ~ - l ' • • - . • • 1 

n1esar.1owita opowieść filmowa, osnuł~ podług najnowszego arcydzieła 
żnakomitego powieściopisarza 

H. -H. EWersa (aul.ora ,,A·lraune•·•> 

11•••!!••···~········································••11 • • 
i STUDENT· Z PRAGI i • • 
liaaaaaaaaAa~iiaa11aaaaaaaaaaAaaaaaaaaa1aauaaaaa11aaaaai 

w której główną rol~ gra .. 

'KONRAD VEIDT 
aka!e si~ w dniu jutrzejszym na ekranie KlnO„TEATRU 

CASINO. 

L!a~L!a~~Lta~~~~ --li--.b-. -,-K--f-k.-,--k-k··~-:--"•••tt••••••••H•n•H•••••ff•HH••• a _ina Y osme Y 1 ·ua ars IBJ P~erwuon~dny · la~ład ff Jlierski · 
IHBPJI\ PIYDM 
tealetowrgo nad „Lav-en«Jer"'Soap'' 
łagodne, udehkatJJlaj~~e I nadlWJą.J priy1emt1e 

W utyt;I• 

Wyłączna mzeda! w nastęau ąrnb 1kłałacb: 
Arno l>ietet, P1ptrkowsfta 117. 

Ludwik Dziwiński, Piotrkows~a 35. 
Henryk Oołdbirsz, Pir>trlmwska 156. 
Gustaw Heine, 1~aJgowa 10. 
Perfumerja „Kosmos'', Piotrkowska 60 
Ernest i' rause, Główna 6.7. 
D. Perlmutter, N;.irutowicia 24. 
Henryk Perlmutter, Ceg•eln1ana 2. 
Hentyk Rechtman, P1utrkowska 207. 
Miecz. Rżewski, Andrzeja 2. 
Jan ::'. itkiewitz, Andrze1ą 3~ 
B. Tyma n, Zg ers.ka 20. 

Marian Wfodetek, Rziowska 7. 
Perfumeria "\'era ''„ P otrk".)ws.ka 142, 

. „~AVENDER„SOAP" 
jut na1del•katn1e uym n1ydłl'm toa1etowem. 

D·ra MARJI Ll!.Wal"ISOrtOWEJ 
C•alolnlana 8 m. 8 tel. 48•81 

Chor, •k6r9' I wloa6w. Lłrzeni• d~f•któw eery, Spec­
i~hlł m•tdt twa zy I cł11ł1. Muate odtbJszci<ifące, U1q­
w1nie \łł• $QW eltktrclłią. {,.ampa kwarco•a· etektroterapla. 
!2!l"1:- Oo1~~Y.,,!'rzvfet od 10-8, Dla 1>1"6111 od 1-3. 

LECZNICA Or. . 

Damski i Męsk•, Piotrkowski 17 (w pod"'órzu} 
prowadzony jest prze~ 1>ii=rwsz0nędne 1iły fachowe 

p. Bolesława 
\'Vodn1 ondulaeia. Farbąiwanie oryłinaln• L'ore,J Henn'•I 
'WW wnystkicb kolorach. Wtkwlntby tnaołęur• wyknnv•1 wwe p SAL.A. -- · . Ceny lsonkurenciJne. 

Salon gnantownle odświeiony. - I ... „111111!1„„„„„ •• „ ... „„„„„„. lekarzy sptcjallstów. I g1binet ~enly· t· nry1hU) ~I· 
- 11yciufy przy Górnym Ry11kc1, - • r IJ •R 
piotrkowska 294, tel. 22 89 Zawadzka ~ 1, I Dr. med W. to:gicutn6owr ,bi 
~fł)' flriy$lłłlkU tnQlw. pabja"lcklł:h),. ~elełpn Nr. :ZS-38 Zastępstwa ł zlecenia l ~ 11 [ l u iłft 

priy1tuufe chorych w cpoful:!ach wszyst- ' Cho~oby sKorne na Lwo'w 
kich soec1al11ośd Pd g. 10 rano do 6·ej włosow. wenerycz . 
no poł. Szczepienie 01py, 11nalizy (mo.1 ne ' moczopłciowe Choroby skórne 
cz11, kału. krwi, plwoc•n etc) oper•cjt, (lecteme iwlałłen przy1mu1e Ceglelnłana 43 wener»czne 

opatrunlu, · Lampa Kwarcowti moczopłciowe 
Porada 3 złote. I prom1enialf'• M ftoh1·n·rn1·n Tel. 4~·32. Gdańska 42„ t 

- Wizyty na mieście. - ,'HS~tgena. - a~1vmn1·ao U ~ ~ Choroh itlfH. lf ~riy1muj<1: 
l,tll•RI i Opt!•a.•le o.d umowy. K•plelel Pnvimuie o~ 9-..: mJttDB m11m1łtlo•~ od 8 do 10'/· r. od 
iwieth1e. Naświetlania lampą kwarc~ 1 

od s-s · Lw6""•, Św. Anny 'li.I'!!! 3. 2 ~ .r. • d8 9 Dl 6 d 4 b - .i-.i Leczentł' sztucz- -~·"" PP· t 0 -w4. Zc:by sztuczne, korony z•ote. pia· • Pl. o .._ nym słońcem wy· Wiec,;, tyriowe i mosty, Ro.entgen. Oddi1eln1 poc&e-
W niedziele I śWięta do !l'odz. 2 1'0 ooł. lcahna. r::Y~::~m~d 11111111 
01. O. fR I B BliDNI Ha ra IY 1 Na tądanł• pow•~·· · refereucje g. 8 do I o rano Or med. 

Cha<::~ ~:.=:·"·-! ······;··· Ił •• 1 M•1M;.ty baw••·= c z E ~·~ A w I ' :..-:.~=~· • i od 

5 

-:-S ''l p I Km ttY 
Sienk IW1ttl 37 .tel. 40-26 ! ne. wetn ane towa Ja~trl~hl,. Lekarz. dłDłYlłl Choroby nerek. '" nta ub,ral)ia mę- I pc:cheria ł -dróg (winda ciynna) Specjali11~a dtorób akie oraz du~y wy f n • · mo~zowy~h. ; „ 

Tel 2ł·78 sk~rnych t wene- I bór poó~zoch po ohuwle trwałe Of OWl[l . , pnyjmąje obecnie rycznycl1 I e;zenie tanich cenach spec. cho• ocau zgrabne, tanio . • Pn:y1mufe od 4-7~ 
ód :-~l Jlno i od śwtatłt?Ql, (Ląmpa LEW i dn. t·go ·lutego na raty. „Kredyt" · - NAWROT 8 

"":'" f'O pol, kwar•.ow11 . ;>rzen ósł swój ga- Nawrot 15. I P• X PU)tmaje w łecz T 1 f w }•Httlcy . ;,Sui· Prz'Y1muł• Że1om1k1e~o (Paó· blnet na ul nicy przy al. Piotr. _ e ~on l9~90. 
tas Ce. tfln1an.11 29

1
od9 dO U rano s~a1 21 front par- z ""h .t • 27 •••. kowsklej ~29:1. · 1• TeMon 4ł-5l • d S S ter, wejście ptze,t 8 " 01aDlą codzienme t:Jd gl)dz. 

od lN•t. i od 5.5, I O - w. : bramę. PrzYJtlltl.Je od 3-6 w 2-1 wteez. 

Prenumerata: 
= 

W t..o4zf zł. 4,00 mles.ltciule.-Ząnifełscowa 5 it 
młes.lę,cinl~.-Zr+granicą '1 zł-otych młr:$i~łinl~­

O<ln1:>ll!l'<e!lle do dotnów 4tl crtJsn. 
Ogłoszenia: 

. - . I ZWVCZAJN'e: 8 zr. za wiersz mrif~etr~ (ną- stronie -to szpa1t). . W Tet<Scle-
40 lill'GStY za wierz ntillnietrowy (na ' stronie 4 szpąlty). Zaręczynowe I zaślubin . pt 
tekście IO zł. ZatnfeJscowe o 50 proc Zagr. o 100 proc drotej. Za terminowy druk 
ogłosze6 admlnistr. nie odpowiada. Drobne 10 itr· Posiuk. pracy 5 gr. Najmn. SO itr. Redakcła I Admlnlstrac)a. Płótrkowslu! (9. 

Telefony redakcji Z7·Zł. 36•ł.J, 36·-łł 
Telefon admlnlstracJI ll·lł - - - -

' 

Godziny Pt:&Yle~ redakclł 6-7 
Po poi Rękopisów niezamówio. 
ny,Qb nie ~wrłlc.a s.1~. - - - QgtQszenla ~olotowe (ttllnimalmi wielkość ćwierć sttonYl 100 procent drożej. 

ta wydawnictwo „Republih„ Si>- t ot:r. ódt>. Wla-dyl>taw Polak. w drukatnJ # Re pl.I bliki" Łód:t. r „trkowska (9 I 1.!I,, llłldakti:it odbQW. J6zet Burmu. 




